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Ku czci Ojca Św. 


W dniu 10-lecia pontyfikatu Piusa XI odby- 
ło się w kościele katedralnym św. Jana o godz. 
10 rano uroczyste nabożeństwo celebrowane 
przez J. E. ks. biskupa Galla w asystencji liczne- 
go duchowieństwa. P. Prezydent Rzpitej, któ- 
ry wziął udział w nabożeństwie, zajął miejsce z 
prawej strony ołtarza w otoczeniu szefów domu 
cywilnego i wojskowego oraz adjutantów. W 
prezbiterjum zasiedli dostojnicy kościelni, rząd 
in corpore z p. premjerem Prystorem na czele, 


przedstawiciele obu Izb Ustawodawczych, Hczny 
korpus dyplomatyczny z numcjuszem J. E. ks. bi- 
skupem Marmaggim na czele, reprezentanci woj- 
Ska, generałowie: Sławoj-Składkowski i Kona- 
rzewski oraz liczni przedstawiciele imstytucyj 
samorządowych i społecznych. 

W nabożeństwie wzięła również udział liczna 
młodzież szkół powszechnych oraz organizacje 
katolickie ze sztandarami. 


Niemiecki program rozbrojenia... innych 


* = BERLIN (PAT). W kołach politycznych za- 
powiadają, że delegacja niemiecka na konferen- 
cję rozbrojeniową złoży z początkiem przyszłe- 
go tygodnia za pośrednictwem swego przewodni- 
czącego, propozycje niemieckie w sprawie roz- 
brojenia. Propozycje obejmują szczegółowy pro- 
gram, dotyczący metod praktycznego przepro- 
wadzenia projektu w sprawie poszczególnych ka- 
tegoryj rozbrojeniowych. W treści swojej wnio- 
Ski niemieckie dostosowane są do ogólnego sta- 
nowiska Niemiec w sprawie rozbrojenia. M. in. 
Niemcy żądają zupełnego zniesienia wielkich | 
okrętów wojennych, tanków, łodzi podwodnych, 
samolotów bombowych, zakazania wojny gazo- 


Różnica zdań pomiędzy min. 


WIEDEŃ (PAT). „Neue Frełe Presse“ donosi z Bu- 
karesztu: Dopiero teraz dowiedziano się, że poseł londyń- 
ski Titulescu, który bierze udzłał jako delegat Rumunji w 
obradach konferencji rozbrojeniowej, rozmawiał wczoraj 
popołudniu z Genewy z królem Karolem telefonicznie i pro- 
sił o wyznaczenie audjencji w sprawach ważnych, dotyczą- 
cych polityki zagranicznej Rumunji, Audjencja została wy- 


PIGŁOSKI O DYMISJI BRUNINGA 


BERLIN (PAT). W związku z wczorajszą 
audjencją kanclerza Briininga u prezydenta Hin- 
denburza, w kołach politycznych krążyły pogło- 
ski, iż kanclerz Rzeszy zgłosił swoją dymisję i że 
na czele gabinetu stanąć ma min. Groener. W ko- 
łach rządowych pogłoski te spotkały się z za- 
przeczeniem. 


DEFICYT AUSTRII 


WIEDEŃ (PAT) „Neue Freie Presse“ dono- 
si, że, według tymczasowych obliczeń, deficyt 
budżetowy Austrji wynosił w r. 1931 przeszło 
200 milionów szylingów. Deficyt kolei austrjac- 
kich w r. 1931 wyniósł blisko 80 milionów szyłlin- 


e» W FINLANDJI 


HELSINGFORS (PAT). Ostatnie wydarzenia i wy- 
padki gwałtów ze strony aktywistów prawicowych spo- 
wodowały poważne zaostrzenie sytuacji wewnętrzno-poli- 
tycznej., Wyrazem jego jest gwałtowna kampania prasy 
prawicowej przeciw ministrowi spraw wewnętrznych von 
Born oraz przeciw generałowi Jalanderowi, stojącemu na 
czele administracji prowincji Nylandskiej. Kampanja ta po- | 
głębiła znaczenie przeciwieństwa w łonie koalicji rządo- 


wej, zwłaszcza między frakcją agrarną a eraud radai 


Celem złagodzenia tych przeciwieństw i skonsolidowania 


wej, zniesienia obowiązku powszechnej służby 
wojskowej, redukcji stanu zbrojeń do minimum, 
daleko idących ograniczeń efektywnego stanu sił 
zbrojnych, zarejestrowania wyszkolonych re- 
zerw i daleko idących ograniczeń zamagazyno- 
wanych materjałów wojennych. 

W sprawie ograniczenia wydatków budżeto- 
wych na cele wojskowe, Niemcy żądają rozbroje- 
nia na zasadzie bezpośredniej metody ogranicze- 
nia zbrojeń, odrzucając proponowane w projek- 
cie angielsko-francuskim ograniczenia wydatków 
na wojsko. Wkońcu rząd niemiecki oświadcza 
gotowość zbadania wszelkich propozycyj w dzie- 
dzinie lotnictwa. 


ks. Ghiką a min. Titulescu 


znaczoma na sobotę. Minister Skarbu Argetojanu oświad- 
czył, że przybycie ministra Titulescu nie pozostaje w 
związku z polityką wewnętrzną Rumunji, Titulescu przy- 


USTRÓJ SZKOLNICTWA 


Komisja Oświatowa Sejmu w nieprzerwanym toku od- 
bywa codziennie posiedzenia, poświęcone projektowi usta- 
wy © ustroju szkolnictwa. 


Obszerniejsza dyskusja rozwinęła się przy artykułach, 
dotyczących reformy ustroju szkolnictwa średniego. Za 
pozostawieniem dotychczasowego 8-klasowego gimnazjum 
wypowiedzieli się posłowie: Lech, Kornecki i Dąbrowski 
z KI. Nar, i ks. Szydelski. Za zasadniczą reformą w tej 
dziedzinie według projektu rządowego, wypowiedział się 
poseł Pochmarski (B. B.). Szczegółowych wyjaśnień udzie- 
lał wiceminister Oświaty p. Pieracki, który jako najwa* 
żniejszy motyw, przemawiający za 6-cio klasową szkołą 
średnią podał moment społecznych zainteresowań młodzie- 
ży w 16-ym roku życia i konieczność równouprawnienia 
szkolnictwa zawodowego. 

Pozatem p. wiceminister zaznaczył, że od szeregu 
miesięcy przy współudziale nauczycielstwa, ustala się 
programy nauki w związku z omawianym projektem, usta- 
wy, tak, że z dniem 1 września będzie je można roze- 
słać do szkół, W wyniku obrad komisja przyjąwszy dro- 
bne poprawki p. Sommerstelna (Koło żyd.) ! Lecha (KI. 
Nar.), większością 18 głosów uchwaliła reformę. szkolnic» 
twa średniego według projektu rządowego. Następnie ko- 
misja przystąpiła do dyskusji nad artykułami, dotyczące- 
mi szkolnictwa zawodowego. Posiedzenie trwa. 


Z SENATU 


Biuro Senatu komunikuje, że plenarne posiedzenie Se» 
natu odbędzie się w czwartek, 18 b. m., o godz. 4 popoł. 


SĄD MARSZAŁKOWSKI 


Jutro, o godz. 10-ej zbiera się Sąd Marszałkowski w 
składzie pos. pos.: Ponikowskiego (super-arbiter), Nowo- 
dworskiego i Podoskiego (arbitrzy), celem rozpatrzenia 
incydentu, jaki wynikt podczas bieżącej sesji sejmowej 
pomiędzy posłami Rybarskim (KI. Nar.), a Wiślickim (BB). 

Pos. Rybarski w jednem ze swych przemówień na 


bywa, ażeby uzgodnić swoje stanowisko ze stanowiskiem | plenum zarzucił pos. Wiślickiemu interwencjonowanie w 
rządu w sprawach zagraniczno-politycznych. Szczególnie | tranzakcjach handlowych, czem pos. Waiślicki uczuł się 


chodzi tu o zagadnienia rozbrojeniowe. 
a ks, Ghiką istnieją podobno różnice zdań, 


frontu stronnictw rządowych z inicjatywy prezydenta re- 
publiki utworzony został międzyfrakcyjny komitet porozu- 
miewawczy. W kołach politycznych przeważa opinia, iż 
komitet nie dopuści do rozbicia obecnej koalicji rządowej 
i wywołania przesilenia rządowego. Zachodzi jednak mo- 
żliwość pewnej rekonstrukcji rządu, celem utrwalenia je- 
go stanowiska i zwiększenia autorytetu. ` 


LOTNIK REKORDZISTA-SZEFEM 


LOTNIETWĄ CHIŃSKIEGO? 
LONDYN (PAT). „Daiły Herald* podaje sensacyjną 
wiadomość, że rząd chiński zaofiarował znakomitemu lot. 
nikowi australijskiemu Kingsfordowi Smithowi, który prze- 
leciał Pacyfik oraz pobił wszechświatowy rekord lotu z 
Australii do Londynu, stanowisko głównodowodzącego 
chińskiemi siłami napowietrznemi. Obecnie Kingsford 
Smith jest lotnikiem komunikacyjnym między Australją 
a Wielką Brytanją. Szczególne, że obecny szef 
sił napowietrznych jest również cudzoziemcem, urodzo- 
nym w Kentucky w Ameryce. Czy Kingsford Smith obej- 
mie proponowane mu stanowisko, niewiadomo, możliwe je- 
dnak, że obejmie stanowisko doradcy chińskich wojsk na- 
powietrznych. 


RUCH REWOLUCYJNY W URUGWAJU 
MONTEVIDEO (PAT). Postanowiono rozpocząć 
strajk generalny. Wojska zostały skonsygnowane, 


Między Titulescu | dotknięty. 


SĄD PRUSKI PRZECIWKO MNIEJSZOŚCI 
POLSKIEJ 


BERLIN (tel. wł.) Wczoraj w Słupsku odbyła się roz- 
prawa sądowa przeciwko Bauerowi, oskarżonemu o pro- 
pagandę polską į „agitację za szkołami polskiemi* na te- 
renie zamieszkałym przez mniejszość polską. Prokurator 
Capeler wygłosił przemówienie w bardzo blady i wy- 
krętny sposób podtrzymując akt oskarżenia, oraz żąda” 
jąc skazania Bauera na 11 miesięcy więzienia. 

Po przemówieniach obrońców, sąd ogłosił wyrok, 
skazujący Bauera na rok więzienia. Sentencja wyroku 
wywołała ogólne przygnębienie, gdyż sąd wymierzył ka- 
rę, przekraczającą żądania prokuratora. 

Z motywacji wyroku całego procesu odnosi się wra- 
żenie, że osoba Bauera była drugorzędna W rzeczywi- 
stości chodziło o oskarżenie, a nawet zdyskwalifikowanie 
polskich orgamizacyj mniejszościowych i ich działalności 
oraz przedstawienie jej w danym momencie jako akcji an- 
typaństwowej. 


BURZA UNIEMOŻLIWIA MANEWRY 


PARYŻ (PAT). Druga eskadra, która opuściła Brest, 
celem dokonania manewrów, nie mogła z powodu burzy 
przeprowadzić swego programu. Okręty zmuszonę były 
rozwinąć wielkie żagle. Okręt „Bison* przybw do Cher. 
burga z 5-godzinnem opóźnieniem. Torpedowce i kontr- 
torpedowce musiały się ukryć w zatoce Deauville. 
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PONTYFIKAT PIUSA XI Boisz a tg wota 
| y OZ © ro Kościoła. AR 
: jciec Sw. rzucił hasło wzmożenia, 

6-go lutego 1922 roku Konklawe po śmierci|i Japonii przez biskupów tubylczego pochodze- | względnie zorganizowania, Akcji Katolickiej. Oj- 
Benedykta XV wyniosło Kardynała Achillesa| nia. Tem mądrem posunięciem Stolica Apostol-|Ciec Swięty życzy, aby elementy świeckie od- 
Rattiego na Stolicę Piotrową. Obrany w tym|ska wstąpiła na drogę stanowczego utwierdzenia Powiednio urobione zbiorowo pomagały hierar- 
dniu na Papieża, Pius XI 12-go lutego korono-| katolicyzmu wśród Chińczyków i Japończyków. | chji kościelnej w jej apostolstwie, a więc w nau- 
wał się w bazylice św. Piotra. Z woli Piusa XI w Rzymie odbyła się wspaniała |CZaniu, nawracaniu, modlitwie, dobrych uczyn- 

Achilles Ratti urodził się 31-go maja 1857 r.| wystawa misyjna. a następnie zostało otworzone kach, poświęceniu się i t. d., pod kierownictwem 
w Desio Archidjecezji Medjolańskiej i w roku|w Laterańskim papieskim pałacu bogate muzeum tejże hierarchji. Rozumnie i umiejętnie zorgani- 
1879 został kapłanem w rodzimej djecezji, gdzie | misyjne. dzięki któremu zieżdżający się z całego Zowana Akcja Katolicka stanie się potężnym 
przez kilka lat oddawał się duszpasterstwu i|świata pielgrzymi do Rzymu mogą naocznie się |Środkiem w przeprowadzeniu idei katolickich i 
nauczaniu. Od roku 1888 poświęca się bibljote- | przekonać o wciąż rosnącym rozkwicie misyj i|może bardzo się przyczynić do odrodzenia i 
karstwu i zajmuje stanowiska coraz wybitniej- | podziwiać kolosalną ekspansję katolicyzmu aż do | wzmocnienia społeczeństwa katolickiego, 
sze najpierw w bibljotece Medjolańskiej, a na- najdalszych zakątków Świata całego. Chcąc za- Powyższe szczegóły z dziesięciolecia Pon- 
stępnie Watykańskiej, włącznie do stanowiska pewnić krajom nawracanym wykształcone do- tyfikatu Ojca Św. Piusa XI wyraźnie wskazuj 
prefekta tej wszechświatowej sławy i znaczenia statecznie, a wyrobione po katolicku tubylcze że działalność jego, jako Głowy Kościoł = 
bibljoteki. Tu go zastaje w roku 1918 nominacja | duchowieństwo, Pius XI buduje nowe, duże, za- bardzo różnorodną i bardzo wszechstron h W 
na Wizytatora Apostolskiego odradzającej się|stosowane do współczesnych potrzeb, Kollegjum | Piusie XI nie da się uchwycić jakaś PMA i 
Polski, do której niebawem wyjeżdża. W roku | Propagandy, w którym kształcą sie kapłani, po- | cha działalności, gdyż przy bliższem jalna ce- 
1919 mianowany Nuncjuszem i arcybiskupem | chodzący z kilkudziesięciu krajów misyjnych, jego prac widzi się tę dużą wszechsłńć i 
tytularnym, zostaje w Warszawie do 1921 roku, gdyż stary gmach w pobliżu Piazza d'Ispagna. | obejmującą całość i wszelkie dziedzi Rze j 
gdy go Ś. p. Benedykt XV przenosi na arcybi-|chck biur Kengregacji Propagandy, nie wystar- | związane z przeznaczeniem Kościoła. W - 
skupstwo w Medjołanie i mianuje 13-go czerwca czał. Wreszcie w roku zeszłym skończył budo- |koż za najwybitniejsze zdaje si A alot 
tegoż roku kardynałem, a w niespełna 8 miesię-| wę Kolegium Etjopskiego i korzystając z tego. | Pontyfikatu muszą być uznane "R dojście "Roi 
cy zostaje A. Ratti — Głową Kościoła. /że już nie jest „więźniem watykańskim* — tyl-| dy Jaterańskiej z Włochami i aa dci do ugo- 

Pobyt Monsignora Rattiego w Polsce pozo-|ko suwerenem Państwa Watykańskiego — oso- ne, szeroko idące wśród wiernych deny SE 
stawił głęboką po nim pamięć wśród Polaków, | biście je poświęcił. ; b EE EA ego Swiata. 
a jego Ściśle związał z naszym krajem, dla któ- | Szeroko wiadomo, jak dalece Papież intere- Jubileusz dziesięciolecia Piusa XI dla Polski 
rego nosi dzisiejszy Ojciec Święty serdeczną suje się katolizacją Wschodu, a przedewszyst-|ma wyjątkowe znaczenie. Aczkolwiek dla du- 
pamięć. Mgr. Ratti przybył do Polski podczas kiem losami religiinemi Rosji, że zbudował w szy Polski, kraju katolickiego, każdy Papież, ja- 
jej okupacji przez Niemców, doczekał się jej zje- Rzymie „Russicum* i że dąży do centralizacji we| ko Głowa Kościoła, Kierownik Łodzi Piotrowej, 
dnoczenia i odrodzenia, osobiście zbadał w niej własnych rękach wszystkiego, co dotyczy Rosji, | Zaimuje stanowisko sobie należne, dla serca Pol- 
stosunki, zapoznał się bliżej z niemi na Górnym jak tego objawem ostatnio było poddanie bezpo- Ski Pius XI, który ją poznał, w niej zamieszki- 
Śląsku, będąc mianowanym Wysokim Komisa- Średniej zależności kleru z Rosji, przebywające- | wał w zaraniu jej odrodzenia, ukazujący jej i 
rzem Kościelnym w czasie plebiscytu, wreszcie go zagranicą, Komisji pro Russia. Z rozkazu |dziś wiele miłości, jest osobistością niezmiernie 
przeżył w Warszawie wojnę z bolszewikami i Piusa XI powstała w Rzymie specjalna Komisja, drogą i dlatego jego „dziesięciolecie powinno być 
straszne chwile grożącej Warszawie w roku 1920 która pracuje nad kodyfikacją prawa rozmaitych | dla każdego Polaka świętem bardzo uroczystem. 


inwazji na stolicę. Z Warszawy mgr. Ratti nie kościołów wschodnich, zjednoczonych ze Stolicą Ks. dr. A. Około- 
tylko zwiedził ważniejsze miejscowości Polski, Piotrową, a przedsięwzięcie to nader trudne i prałat. pee 
ale odbył też podróż do Kowna i Rygi, oraz miał| żmudne, świadczy, że mocny charakter Piusa ' 


Od jake lat Pius XI steruje A $s4 
trową. owojenne czasy, pewien zastój i de- 
zorganizacja wielu Spraw w czasie wojny, KOMISARZ RZPLTEJ w GDAŃSKU PODAŁ SIĘ DO DYMISJI 
wreszcie burzliwe tło, jakiem się stał Świat w Na jednem z ostatnich posiedzeń Rada Mini- | Gdańsku nie zaskoczyło bynajmniej polskiej opinii publicz- 
przeżywanych czasach, nie są epoką łatwą dO | strów postanowiła przedstawić do podpisu Panu |nei, przeciwnie sprawa ta była oddawna dojrzała. Poli- 
rządzenia. Aby dać pojęcie, jak dalece daży | Prezydentowi Rzplitej prośbę d-ra H. Strasbur-|tyka władz w. m. Gdańska, ulegających coraz bardziej 
Stolica Apostolska do uregulowania sią W gera o dymisję ze stanowiska Generalnego Ko-|wpływom szowinizmu niemieckiego zdąża systematycznie 
polityczno - kościelnych, wypada wspomnieć, p misarza R. P. w w. m, Gdańsku. do sabotowania normalnych stosunków z Rzplitą, wbrew 
9i g Ree zd Baalen Am 7 WIAT By Jednocześnie Rada Ministrów postanowiła | istniejącym  traktatom i dobrze zrozumiałym interesom 
Aach lati Arne ACZ ds), 'Oczywi. | przedstawić P. Prezydentowi Rzplitej do podpi- | Gdańska. Podkreślić również należy, że do naprawy tych 
sta rzecz że te umowy są wynikiem pozytyw-| su dekret, mianujący Komisarzem Generalnym | stosunków nie mogły się przyczynić ostatnie avis consul- 
? "po R: P+ w wolnem mieście p. Kazimierza Pappć, |tatifs Trybunału Haskiego, który — zaplątawszy się w 


nym prac i zabiegów Stolicy Apostolskiej, bo j : 
zbytecznem jest mówić o ustawicznych i cięż-| 9tychczasowego konsula generalnego w Kró- |formalistyce prawnej — do tego stopnia stracił zdolność 


kich zabiegach, jakie są na porządku dziennym lewcu. a, . r doo E, Ehear wau span Zoe: 
z takiemi krajami, jak dzisiejsza Rosja, Meksyk , oradcze wyraźnie odbiegają od bez- 
„tak rajami, jak dzisiej Rosj y „Gazeta Polska pisze, że ustąpienie p, dr, H. Strasbur- | stronności, robiąc raczej wrażenie płynących z pobudek 


lub Hiszpanja, z któremi aczkolwiek nie docho- 
dzi się do ostatecznego porozumienia i uregulo- 
himar orx kościelnych, p gA się o 
starań, bardzo często napróżno, aby życie Ko- 

ścioła tam wdrażać w możliwe ramy. Jednym Na widowni 

ze znakomitych posunięć pontyfikatu Piusa XI AE F ; 

jest niezawodnie uregulowanie, przynajmniej i 

prawne, bo faktyczne pozostawia jeszcze dużo| `“ W DNIU JUBILEUSZU OJCA ŚW. I PRZYJAZD WOJEWODY 

do życzenia, stosunków z Państwem Włoskiem, W dniu dzisiejszym z okazji 10-ej rocznicy: koronacji Wczoraj przybył do Warszawy w sprawach służbo- 
rozwiązujące nienaturalny stan „więzienia waty- | Ojca Świętego J. E. Ks. Marmagri, nuncjusz apostolski, | wych wojewoda lubelski p. Świdziński. 

kańskiego", do czego zresztą Pius XI dążył Od przyjmować będzie w gmachu nuncjatury, między godz. 

momentu elekcji, udzielając pierwszego błogo- | 5 i 7 popołudniu. SPRAWA POS. BRODACKIEGO 
sławieństwa 6-go lutego 1922 roku „Urbi et Or-| Pisma donoszą, że sprawa pos. Brodackiego ze Stron- 


gera ze stanowiska Wysokiego Komisarza: R. P, w w, m.lnatury politycznej. 


bi* z zewnętrznego krużganku bazyliki św. Pio- Z MIN. ROLNICTWA nictwa Ludowego, obciążonego zarzutami, znanemi z wtor- 
tra; ukazując się nazewnątrz Watykanu z tego W dniu wczorajszym minister Rolnictwa dr. Janta- kowego posiedzenia sejmu, ma być rozpatrywana przez 
opi” ni Neme i Zwiad R waż i Pólezyński przyjął na audiencji p. Jana Fudakowskiego, | prezydjum stronnictwa. Podobno spodziewane jest zawie- 
Zw a > i i s I szenie pos. Brodackiego 
przednicy jego po elekcji błogosławili z krużgan- | dyrektora Zrzeszenia Związków Hodowlanych p ego w prawach członka stronnictwa. 
ku wewnątrz bazyliki. 
Wieloletni uczony ambrozjański, zostawszy OŚWIADCZENIE MIN. JĘDRZEJEWICZA 

papieżem, wykazuje głęboki umysł i naukę w 

swoich encyklikach. Encykliki Piusa XI już to Na wczorajszem posiedzeniu Komisji Skarbowo-Bu- | średniego ingerowania na terenie parlamentarnym ze stro- 
o małżeństwie, już to o wychowaniu młodzieży, | dżetowej Senatu w czasie dyskusji nad budżetem Mini- | ny jakiegokolwiek ciała urzędowego, wyraźnie podporząd- 
o sprawach społecznych, o kwestjach katolickie- | sterium Oświaty p. minister Jędrzejewicz oświadczył, co | kowanego czynnikom rządowym. Niewskazaną, albowiem 
go Wschodu i t. d. — pisane osobiście przez Piu- | następuje: A całe szkolnictwo jest dziedziną, za którą minister ponosi 
sa XI — obok troski o wiarę i podstawy życia; „Mówiąc o ustawie ustrojowej mogłoby się zdawać, | całkowitą parlamentarną į konstytucyjną odpowiedzialność, 
chrześcijańskiego, odznaczają się głęboką myślą | 26 właśnie ustrój szkolnictwa jest sprawą, do której każ-| wobec czego tylko on może być na terenie izb ustawo- 
subtelną wiedzą, cechują i wielkiego znawcę de ugrupowanie podchodzić może z czysto rzeczowego | dawczych jej reprezentantem. Niebezpłeczną, gdyż. było- 
dusz i wielkiego uczonego. | punktu widzenia, Okazało się, że tak nie jest, że opozy- |by to próbą uczynienia z parlamentu jakiegoś rozjemcy 
Pius XI zyskał sobie imię „Papieża misyjne-! cla i z tej sprawy w sposób niesłuszny i niczem nieumo- | czy arbitra w sprawach, podległych całkowicie kompeten- 


go“. Mając do pomocy w tej dziedzienie bardzo tywowany chce zrobić odskocznię dla celów czysto poli- | cji ministra, a przez to sprowadzałoby czynnik ustawodaw- 


wybitnego kardynała Van Rossum., Prefekta tycznych, zupełnie doraźnych, co tembardziej razi wobec | czy, do roli nieprzewidzianej przez Konstytucję, 
Kongregacji de Propaganda Fide, dzisiejszy Pa- | wielkiej wagi projektu ustawy, obliczonej na dłuższą Nie chcę przez to powiedzieć, że profesorowie nie 
pież rozwinął dużą akcję, dążącą do wzmożenia metę, mają prawa zwracania się do Sejmu lub Senatu w charak- 
prac misyjnych. W czasie tego dziesięcioletnie- W szczególności muszę w paru słowach omówić rzecz, | terze prywatnych obywateli, gdyż prawo to przysługuje 
go Pontyfikatu zostało obsadzonych 63 prefek- która właśnie w dniach ostatnich stała się przedmiotem | im niewątpliwie. Chcę tylko kategorycznie zwrócić uwa- 
tury Apostolskie i 48 Wikarjatów Apostolskich, powszechnego zainteresowania. Myślę tu o dwuch me-|gę, że senat uniwersytetu, niezapytany przez nikogo, nie 
czyli misyjnych biskupstw, został uporządko- morjałach Senatu U, J., skierowanych do mnie, ale także | jest w żadnym razie powołany do opinjowania na forum 
wany podział Chin na prawidłowe okręgi ko- do obu izb ustawodawczych. Odrazu chcę stwierdzić, że | externum projektów ustaw wbrew stanowisku ministra 
ścielno - administracyjne, a  przedewszystkiem! niezależnie od treści | formy obu opracowań Senatu, uwa- | któremu podlega, 
rozpoczęto obsadzać stolice biskupie w Chinach żam za wysoce niewskazaną | niebezpieczną drogę | Cała ta sprawa stale się tembardziej przykra, gdy 
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wnikniemy w formę enuncjacji, o której mówię. Forma 
ta bowiem dać mogła j dała powód do posądzeń, że wy- | 
sokiej to ciało naukowe dało się wciągnąć do wałki poli- DOKOŃCZENIE DYSKUSJI NAD BUDŻETEM 
tycznej, a nie potrzebuję chyba dowodzić, że byłaby to 


MINISTERJUM PRACY 
dla senatu wysoce niewłaściwa 'rola. . Nie można też nie. J R 


Zarzucając szkodliwość polityce dumpingowei mów- 
ca zwraca uwagę na to, że prowadzi się ją z uwzględnie- 
niem potrzeb przyszłości i tylko wtedy dumping jest ko- 


s W dalszej dyskusji nad budżetem -© Min. Pracy na 
zwrócić uwagi na fakt, że tego rodzaju posądzenia me | wczorajszem posiedzeniu Sejmu przemawiał pos. Madejski 


| (B. B.), stwierdzając, że mówcy opozycyini nie wnieśli 
do dyskusii nad tym resortem niczego pozytywnego. Pole- 
mizował z wywodami pos. Żuławskiego, zbijając kolejno 

| wszystkie, postawione przez tego mówcę zarzuty. 

Z kolei zabrał głos Minister Pracy p. Hubicki. 


podnoszą autorytetu władz akademickich.. 

Autorytet ten i tak już został narażony w Czasie 
ostatnich rozruchów młodzieży, tembardziej zależałoby mi 
na tem, aby niewłaściwe wystąpienia wzajemne wewnątrz 
ciał akademickich, zadrażnienia, 


doprowadzające niekie- | 


rzystny, gdy zdobywa pewne rynki lub przy przejściu z 
koniunktury deficytowej na rentowną. Nasz dumping wę- 
gla był na dobrej drodze i tylko załamanie się funta sta- 
nęło na przeszkodzie. Tu też uwydatnia się dodatkowa 
dodatnia rola karteli przy umożliwianiu porozumień mię- 
dzynarodowych. Dumping może być również wskazany 


dy — jak się dowiaduję — do niczem nieumotywowanych | Pos. Żuławski zapytał mnie — powiada p. Minister— przez pewne konieczności wewnętrzno - gospodarcze, np. 
zakazów uczestniczenia w dyskusjach niewątpliwie ogół czy przygotowuje się ustawę o obcięciu Świadczeń na | Zdy chodzi o zwiększenie produkcji podyktowaną potrze- 
profesorów obchodzących, nie narażały senatów akade- | ubezpieczenia spoleczne, mając zamiar stworzyć ustawę |bami chwili np. dla zwiększenia zatrudnienia. 
mickich na możliwość ataków publicznych, które w inte- | ubezpieczeniu na starość. Nazwał to pytanie retorycz- | Widzimy też kartelizacię i w dziedzinie rolnictwa. 
resie ani senatów, ani ministerjum leżeć nie mogą, łatwo | nem. Gdybym na nie nie odpowiedział, należałoby przy- Związek plantatorów buraka cukrowego ma analogiczne 
natomiast mogą na szwank narazić powagę naszych nal- | puszczać, że rzeczywiście Rząd przygotowuje ustawę o cele jak konwencja węglowa, istnieje także porozumienie 
wyższych uczelni“, obcięciu tych Świadczeń, Muszę stwierdzić, że przygoto” | w dziedzinie spirytusu dotyczące handlu zagranicznego, 
wuje się ustawę o ubezpieczeniu na starość, ale pod zna- | gdyż wewnątrz Państwa jest monopol. Są jeszcze inne 
kiem kontroli wszystkich Świadczeń społecznych, realno- | dziedziny, które mogą być skartelizowane jak np. produk- 
ści tych świadczeń, żeby nie robić krzywdy Światu pra- | cia przetworów ziemniaczanych. Uporządkowanie rynku 
cuiącemu, ale także nie robić krzywdy państwu i gospo-|! rolnego tą drogą byłoby bardzo pożądane. 
darce państwowej i nie tworzyć takich ustaw, za które | Z całego mego przemówienia zdaje, się jasno wynikać 
państwo kiedyś tak drogo płacić będzie musiało jak np.|to, czego Panowie tak często się domagają, program go- 
w sprawie wstrzymania wykonania uchwał Rady Mini- | płacą Niemcy. Ustawę tę przygotowuje się także pod zna-| Spodarczy. Można go streścić w tych słowach: przywró- 
strów, dotyczących zniesienia 20 powiatów. kiem tym, żeby, z chwilą, kiedy te świadczenia dosięgną | cenie wzmożenia kapitalizacji w Polsce. Wszystkie inne 
Referent tego wniosku pos. Rymar (Kl. Nar.) podkre- | Punktu maksymalnego, robotnik mógł rzeczywiście otrzy- | rzeczy są pochodne. Zz : 
Ślił, że podział kraju na województwa należy do ustawy, | mać te świadczenia. Świadczenia, które zostały. przejęte Pos.. Piechulek (Ch. D.) m. in. uskarżał się na to, że 
natomiast podział na powiaty i gminy należy do kompe- | Przez Polskę od zaborcy zachodniego w naibliższych la- | dotad mimo nalegań Sejmu Śląskiego do dzisiaj Rząd nie 
tencji rządu, rząd miał więc prawo znieść 20 powiatów, | tach. dadzą deficyt przeszło 170 milionów. W. jaki sposób | wniósł ustawy o rozdziale kompetencji Skarbu Śląskiego 
ewentualnie znosić dalsze. Mówca uważa jednak, że ta Państwo ten deficyt będzie pokrywało, tego nie wiem. |i Skarbu Państwa. Wedłe obliczeń Śląskich Skarb Pań- 


Sprawa kasowania powiatów 


Sejmowa Komisia Administracyjna rozpatrywała na 
wczoraiszem posiedzeniu wniosek posłów, Kl. Narodowego 


czynność rządu iest przedwczesna, albowiem są w przy” 
gotowaniu zasadnicze ustawy, dotyczące zarówno zakre- 
šu działania, jak i podstaw organizacyjnych samorządu 
oraz projekt ustawy o zasadniczym podziale państwa, 
które w znacznym stopniu przesądzą także Ï istnienie po- 
wiatów małych czy wielkich. Posłowie opozycyini poparli 
stanowisko referenta. 

Wicemarszałek Polakiewicz podkreślił, że sprawoz- 
dawca stwierdził, iż Rada Ministrów była władną do po- 
wzięcia swej uchwały, kasującej powiaty i że nie wydaje 
mu się za właściwe, ażeby Seim w stadium wykonywa- 
nia uchwał Rady Ministrów mógł przez powzięcie podob- 
nego wniosku ingerować. Rada Ministrów przy powzię- 
ciu decyzji, dotyczącej zmiany granic 20 powiatów brała 
pod uwagę wszystkie konieczne elementy. Przez Skaso- 
wanie zaś 20 powiatów uzyskano zredukowanie 180 eta- 
tów, przyczem znakomitą większość stanowią urzędnicy 
kontraktowi, bowiem urzędników etatowych przenosi się 
do innych działów administracji. 

Z kolei zabrał głos dyr. dep. M. S. Wewn. p. Kawecki. 

Mówca wyjaśnia, że przy przeprowadzeniu skasowa- 
nia powiatów rząd brał pod uwagę sprawę oszczędności 
w budżecie państwa, a także kwestię wytworzenia jedno- 
stek samowystarczalnych pod względem gospodarczym. 
Ważnym momentem było również dążenie do usprawnie- 
nia administracji. Rząd prowadził prace przygotowawcze 
przez parę miesięcy, przeprowadzone zostały uzgodnienia 
niiędzyministerialne, zasięgnięto opinii lokalnych ciał sa~ 
morządowych, organizacyj społecznych, przestudjowano 
wielką ilość memoriałów, nadesłanych przez ludność, pro- 
wadzono rozmowy z szeregiem delegacyj. W rezultacie 
tych studjów rząd wystąpił ostatecznie o skasowanie tych 
powiatów. : 

Postanowiono rozwiązać zagadnienie powyższe etapa- 
mi, t. j- skasować najpierw te powiaty, które ze wzglę- 
dów ustawowych można już obecnie skasować, to jest 
wewnątrz poszczególnych województw, inne zaś powiaty 
będą zapewne skasowane przy ogólnej reorganizacii po- 
działu terytorialnego, gdyż muszą być przyłączone do in- 
nych województw. 

W głosowaniu wniosek Kl. Narodowego komisja - od- 


rzuciła większością głosów B. B. W. R. przeciwko gło-| 


som pozostałych klubów. Pos. Rymar zgłosił wniosek 
mniejszości, a referat wniosku większości komisji objął 
pos. Duch, 

' W końcu posiedzenia pos. Zd. Stroński (B. B.) zrefe- 
rował kilka dalszych artykułów rządowego projektu usta- 
wy o zgromadzeniach. 


| Nowy statut organizacyjny 
i - Min. Skartu 


W „Monitorze Polskim“ z „dn. 10 b. m, ukazało się 
zarządzenie Rady Ministrów w sprawie statutu organiza- 


cyjnego Min. Skarbu. Według nowego statutu Min. Skar- 


bu dzieli się na 6 departamentów oraz komendę straży 
granicznej i państwowy urząd kontroli ubezpieczeń. Po- 
nadto ministrowi skarbu podlegają za pośrednictwem de- 
partamentu obrotu pieniężnego: urząd długów państwa, 
mennica państwowa, oraz za pośrednictwem departamen- 


tu akcyz i monopolów: dyrekcia polskiego monopolu ty- : 


toniowego, dyrekcja państwowego monopolu spirytusowe- 
go, generalna dyrekcja loterji państwowej i biuro sprze- 


daży soli. 


Dalej p. Minister stwierdza,. że polityka ministerium 
| Pracy nie zmierza do zwalczania bezrobocia drogą obniżki 
| płac pracowników. Jest to nieprawda jak wiele innych .za- 
rzutów. f 

Zarzut rzekomego narzucania robotnikom — oświadcza 
dalei p. Minister — skróconego czasu pracy jest niesłusz- 
ny, gdyż sposób rozłożenia czasu pracy zawsze bywa u- 
zgadniany z przedstawicielstwem robotniczem, lecz tu nie 
da się dużych skutków osiągnąć, bo większość zakładów 
pracuje i tak po 32 lub 24 godz. na tydzień, a tylka nie- 
które 40 godzin. Doceniamy iednak znaczenie tej sprawy. 
i przygotowuje się proiekt przepisów o skróceniu czasu 
pracy dla pracowników umysłowych na 7 godzin. 

Cały wysiłek nasz kierujemy ku zmniejszeniu bezro- 
bocia. Na obszarze G, Śląska udało się nam zachować przy 
pracy 26 tysięcy ludzi, Bardzo wiele dało się osiągnąć 
przez zabronienie godzin nadliczbowych i oraz niedo- 
puszczanie do pracy małoletnich i kobiet. Lecz o tych 
sprawach mówiłem iuż na komisji. 

Następnie p. Minister odparł kolejno wszystkie za* 
rzuty, postawione przez pos. Żuławskiego. 


BUDŻETY MINISTERJÓW ROBÓT PUBLICZNYCH. 
KOMUNIKACJI I EMERYTUR 
W dalszym ciągu obrad izba bez dyskusii rozpatrzyła 
budżety ministeriów: Robót Publicznych, Komunikacii i 
Emerytur i Rent Inwalidzkich. 


BUDŻET MINISTERJUM SKARBU 


Z kolei izba przystąpiła do rozpatrzenia ostatniej czę- 
ści preliminarza budżetowego, a mianowicie budżetu mi- 
nisterjum Skarbu. 

Pos. Hołyński (B. B.), który jako referent pierwszy 
głos zabrał, na wstępie wyraził pogląd, że rozpatrywanie 
samego budżetu państwowego nie daje ścisłego poięcia ô 
i obciążeniu ludności, gdyż trzeba brać pod uwazę budżety 
| samorządów oraz wszystkich ciał publiczno-prawnych, 
| wtedy dopiero ma się pojęcie o globalności obciążeń w 
paia Choć jest już powszechne zrozumienie nadmierno- 
ści tych obciążeń pragnęłoby się jednak mimo to zatrzy- 
mać na tem zagadnieniu i wykazać, że wszystkie uchwa- 
lone. ponad nasze zdolności finansowe, wszystkie te świad- 

(czenia, które to obciążenie powodują muszą być zniesione. 
Wraz ze zmniejszeniem obciążenia musi jednak nastąpić— 
zdaniem referenta — i zmniejszenie świadczeń. 
; - “Zagadnienie cen przemysłowych jest zagadnieniem 
| kalkulacji kosztów własnych. W przemyśle ceny artyku- 
łów spadły nierównomiernie. Za ziawisko dodatnie uwa- 
,żać trzeba, że w przemysłach skartelizowanych stan za- 
trudnienia nie wykazuje mniejszego spadku, wskazuie to 
na pewną zależność stanu zatrudnienia od uzyskiwanej 
ceny. Chaotyczna zniżka cen musi wywoływać zmniej- 
szenie stanu zatrudnienia. W kosztach własnych widać, 
że większość wcale nie spadła lub nawet wykazuje 
wzrost. Poruszano tu sprawę uposażenia wyższej admi- 
nistracji karteli. Z chwilą rewizji kosztów własnych i ta 
sprawa powinna być zrewidowana, a wszelkie wybujało- 
ści skasowane i doprowadzone do normalnego poziomu. 

Jeśli wpływ z podatku dochodowego w roku dobrej 
koniunktury wyniósł 260 mil. zł., to w tem podatek od 
osób prawnych, czyli wielkiego przemysłu wyniósł 120 
mil. zł. Nie tłumaczy się to wysoką rentownością, 
sposobem tego podatku, z punktu widzenia jednak pañ- 
stwowego jest bardzo ważne. t 

Zagadnienie cen artykułów przemysłowych — zda- 
niem referenta — musi być traktowane równolegle z za- 
gadnieniem rewizji wszystkich elementów kosztów właą- 
, snych. 3 


| stwa nietylko niema nic do żądania od woi. śląskiego, lecz 
| winien jest 300 mil. zł. 

Pozatem mówca przedstawił sytuację na Śląsku zwa- 
|lając winę na obecny stan rzeczy na rząd, który — zda- 
| niem iego — popełnił wiele błędów w dziedzinie polityki 
| gospodarczej. 

Pos. Rudziński (B. B.). Stwierdza z zadowoleniem 
|w imieniu rolników Bloku Bezpartyjnego, że zdrowy ro- 
jzum chłopa polskiego domaga się utrzymania stałości na- 
| szej waluty iako najważniejszego postulatu rolniczego. 
| Rozbieżność między cenami, jaką rolnik otrzymuje, a te- 

mi jakie on płaci byłaby jeszcze groźniejsza w razie za- 
| chwiania się waluty. Dlatego utrzymanie równowagi bud- 
| żetowei iest istotnym postulatem wsi. W akcii ratowa- 
| nia rolnictwa — zdaniem mówcy — ministerium Skarbu 
| okazało wiele zrozumienia dla postulatów rolników. 


Zdaniem pos. Rybarskiego (Kl. Nar.), który następnie 
głos zabrał nie uda się poziomu cen w państwie dociągnąć 
do poziomu cen kartelowych, a jeżeli rozbieżność zostanie, 
to zahamuje ona rozwój gospodarczy. Rozbieżność nie 
zniknie jeżeli ceny towarów skartelizowanych nie zosta- 
ną obniżone. Przedewszystkiem musi się to stać w inte- 
resie samego przemysłu. Statystyka handlu zagranicz- 
nego w ostatnim miesiącu wykazuje 80 mil. przywozu, a 
93 miliony wywozu. Jak na 30 milionowe Państwo to 
strasznie mało. Niema widoków — zdaniem mówcy — 
na to, by przemysł nasz mógł mieć znaczne zyski na ryn- 
ku światowym. Jedynem wyjściem dla niego jest opa- 
nowanie rynku wewnętrznego. W tym celu musi się on 
dostosować do poziomu jaki został wytworzony obniżką 
płac i obniżką cen rolniczych. W interesie naszego go- 
spodarstwa narodowego leży, by rolnictwo było opłaca|l- 
ne, ale nie jest ideałem, aby wróciło ono do ceny 45 zł. 
| za metr żyta, Walka na świecie jest niesłychanie ostra i 
R ostrzejsza. Jaki atut my możemy wnieść w to 


współzawodnictwo — zapytuje mówca, — Przecież musi- 
my zdobyć przynajmniej pół miljarda nadwyżki w na- 
szym bilansie handlowym na obsługę naszych długów. 
Musimy produkować tanio, mieć niższe koszta produkcji 
niż inny kraj, U nas płace muszą być niższe niż gdzie- 
indziej. Niskie ceny, względnie równe dla wszystkich ga- 
łęzi produkcji są warunkiem naszego gospodarstwa naro- 
dowego. 

Pos. Zaremba (P. P. S.) w sposób, iak zwykle, ostry 
atakował rząd za jego gospodarkę skarbową. 

Pos, Czernichowski (B. B.) odpowiedział na zarzuty 
mówców opozycyjnych, którzy twierdzili, że kryzys nasz 
jest niezależny od kryzysu światowego. 

Pos. Mincberg (B. B.) poruszył katastrofalne — zda- 
niem jego — położenie kupiectwa żydowskiego, 


PRZEMÓWIENIE MINISTRA SKARBU 

| Następnie głos zabrał Minister Skarbu p. Jan Piłsud- 
ski: Nie podzłelam zdziwienia pos, Rybarskiego, że przy 
budżecie ministerjum Skarbu mało się mówi o budżecie 
wogóle, zwłaszcza o jego realności, bo przecież tę debatę 
| przeprowadziliśmy już tydzień temu przy debacie general- 
nej, a ludzie nie lubią dwa razy o tej samej kwestjij mó- 
| wić, 

Co do ówczesnej debaty, miałbym pewne rzeczy do 


| dodania, Wówczas nie miałem zamknięcia za styczeń i ©- 
lecz | pierałem się na zamknięciach za 9 miesięcy. Teraz kilka 


cyfr rzucę dla potwierdzenia mojej tezy, że Panowie zapa- 
trują się na kryzys zanadto pesymistycznie, bo wpływy 
za 10 miesięcy okresu budżetowego nie wykazują tak ka- 
tastrotalnego spadku. : 

Jak Panowie wiedzą już z pism, budżet za styczeń 
został zamknięty deficytem na 2,7 milj. Deficyt ten powstał 


nie wskutek zmniejszonych wpływów z danin i monopo- 
jów w tym miesiącu, ale wskutek ubytków innych, a mia- 
nowicie nie dopisały wpłaty z lasów państwowych i z tan- 
genty śląskiej, Lasy wpłaciły dotychczas za te 10 miesięcy 
prawie połowę tego, co było przewidziane, a to z powodu 
niskich cen drzewa. Sprawę tangenty śląskiej poruszył p. 
Piechułek. W obecnym budżecie jest przewidziana wpłata 
tangenty w kwocie 20 milj, zł, W tej sprawie odbyła się 
latem z. r. konferencja w ministerjum Skarbu i doszliśmy 
do przekonania, że należy do budżetu wstawić 20 milj. Te- 
go już zmienić nie można, ale z punktu widzenia ogólno- 
życiowego można się zgodzić na to, że Śląsk nie dopłaci 
tyle i już wówczas obliczyliśmy tę należność na mniej 
więcej 14 do 15 milj. Dotychczas zapłacił 5 milj. i nie robi 
nadziei, żeby było więcej. P. Plechulek wysuwa tę spra- 
wę, że i na przyszłość trzeba się liczyć z tem, żd nawet 
suma 15 milj. jest nierealna, bo Śląsk nie będzie w stanie 
jej zapłacić, a prócz tego on uważa, że i niema obowiązku 
płacić, P, Piechulek uważa, że fundusze Śląska na to nie 
pozwalają, Śląsk powinien jednak dostosować swoją go- 
spodarkę w ten sposób, aby mógł płacić na cele ogólno- 
państwowe. 

Wracam do sprawy wykonania budżetu ł stwierdzam, 
że wpływy chociaż zmniejszone odpowiadają w przybliże- 
niu tym wszystkim procentowym obliczeniom, które da- 
wałem przy pierwszem czytaniu, kledy miałem zamknię- 
cie tylko na 7 miesięcy, Wpływy z danin j monopoli w 
styczniu, wynłosły 155.8 milj, za całe 10 miesięcy zaś 
1.582 milj. zł, a więc wpływ styczniowy wynosi 1/10 tych 
10 miesięcy. Stanowi to 23 proc, w stosunku do całości 
budżetu przewidywanego. Taki mniej więcej procent prze- 
widywałem, gdy mówiłem o tem, że dla wyrównania trze- 
ba będzie podwyższyć stawki, Tylko dwa podatki dały 
płus: w porównaniu z przewidywanym budżetem: podatek 
od nieruchomości za 10 miesięcy o 3 proc. więcej, i poda- 
tek od drożdży o 5.9 proc. 

Największy spadek jest w cłach, bo za 10 miesięcy 
wpłynęło tylko 134 milj; zł., to jest spadek 54 proc, Jest 
to wynikiem ogólnej polityki światowej i ogólnej konjunk- 
tury, która była do przewidzenia i która jest zdyskonto- 
wana w przyszłym budżecie, W monopolach spadek wy- 
nos; 23 proc, w tem w soli 4 proc., tytoń 10 proc., spiry- 
tus 35 proc. 

W sprawie B. G; K. dawałem poprzednio odpowiedź 
na pewne zapytanie, wystosowane do mnie jako Ministra 
Skarbu, nie mając jeszcze dostatecznych ścisłych danych. 
Dziś mam te dane. Jeżeli chodzi o 350.000 zł., pożyczonych 
przez b, wojewodę Lamota na rzecz współdzielni wyda- 
wniczej w Toruniu, to powstało pytanie, na jakiej podsta- 
wie wojewoda Lamot te pieniądze od Prezesa B. G. K. 
otrzymał, Mam uchwałę z posiedzenia rady nadzorczej B. 
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G. K. z września 1930 r. Rada nadzorcza, wychodząc z 
założenia, że Pomorze w porównaniu z innemi dzielnicami 
państwa przeżywało cięższy okres, przeznaczyła z zy” 
sków pewną sumę na ulżenie życiu gospodarczemu tej 
dzielnicy. Ta decyzja została zatwierdzona przez ówcze- 
snego Ministra Skarbu, Początkowo przeznaczono 500.000 
zł, a potem 475.000 zł., które miały służyć na pokrycie 
różnicy w odsetkach od kredytu udzielonego na terenie 
Pomorza, względnie na kredyty zapomogowe w takich wy- 
padkach, w których udzielenie tych kredytów ze wzglę- 
du na przepisy obowiązujące B. G. K. jest niemożliwe. 
Dysponować miał temi pieniędzmi Prezes B. G. K. w po- 
rozumieniu z wojewodą Pomorskim, Na skutek późniejsze- 
go wniosku wojewody Prezes B, G. K, przyznał 350.000 
zł. Spółdzielni Wydawniczej w Toruniu. Za te pienłądze 
odkupiono drukarnię od Izby Rolmiczej, która znalazła się 
w trudnej sytuacji, Że za te pieniądze nabyto ową drukar- 
nię na zasadzie kredytowej, to widzimy z dokumentu, któ- 
ry posiada p. prof. Rybarski, To był wniosek o załiipote- 
kowanie sumy dłużnej na nieruchomości, mależącej do 
Spółdzielni. Powstała wówczas kwestja, na czyje tmię za- 
pis dłużny ma być zapisany, Potem b. wojewoda Lamot 
ustępując przelał prawo do dysponowania tą sumą na 
ewentualnego następnego wojewodę. Chodzi o to, że p. 
Lamot nie rozporządzał tem, jako osoba prywatna, lecz 
jako wojewoda. . 

Pos. Rymar: Dlaczego nie B. G. K.? 

P. Minister: Dlatego, że już w uchwale Rady Nadzor- 
czej Banku było powiedziane, że mogą być udzielone po- 
życzki w tych wypadkach, w których B. G, K. nie może 
tego uczynić, To jest fundusz zapomogowy. Tam, gdzie 
zniżono odsetki, te pieniądze nie wrócą, natomiast fundusz 
pożyczkowy jeszcze może być zwrócony. Czy p. Prezes 
Górecki nie został może wprowadzony w błąd przez p. 
wojewodę, tego stwierdzić nie mogę, bo nie jest to w 
moim resorcie, Zwróciłem się do p, Ministra Spraw We- 
wnętrznych, który obecał wezwać p. Lamota dla wyjaś- 
nienia, W tym akcłe p, wojewoda nie figuruje | za treść 
jego nie odpowłada, to jest akt jednostronny przedstawi- 
cieli spółdzielni. 

P. pos. Rudziński zaczął od tego, że dla rolnika sta- 
łość waluty jest zagadnieniem najważniejszym. Słusznie 
jest to istotnie zagadnienie najważniejsze, ale nietylko dla 
rolnika, lecz i dla całości państwa, dla wszystkich obywa- 
teli Mogę stwierdzić kategorycznie, że i cały rząd stol 
na tem stanowisku, iż to jest zagadnienie najważniejsze 
i dlatego właśnie przywiązuję taką wagę do systemu u- 
trzymania budżetu w ramach możliwości pokrycia go z 
rezerw, jak również do miesięcznego budżetowania, © co 
prosimy Wysoką Izbę w ustawie skarbowej, (Huczne o- 
klaski), 


ODPOWIEDŹ REFERENTA GENERALNEGO 


W końcu głos zabrał referent generalny budżetu pos. | 
Miedziński (B. B.). Mówca, prosząc o przyjęcie budżetu 
i ustawy skarbowej bez zmian, odpowiadał kolejno na spra- 
wy poruszane w dyskusji. 


LOTNICTWO 
Co do posła Arciszewskiego to mówca zgadza się z 


SPRAWA KUBALI 
Przechodzę do sprawy przykrej, którą poruszył płk. 
Arciszewski, Zarzucił on, że nie wykorzystano memorja- 
łu mjra Kubali z zarzutami przeciw płk. Rayskiemu i że 
prokurator nie otrzymał zezwolenia na wszczęcie docho- 
dzeń w związku z temi zarzutami, Znów twierdzenia p. 
pułkownika są błędne i sprzeczne z rzeczywistością. Spra- 


jego twierdzeniem, że my pod względem zbrojeń, a SZCZE- wę tę uważam za przykrą ze względu na osobę oskarży” 
gólnie pod względem lotnictwa jesteśmy w tyle za innemi cjęja. Płk. Arciszewski przywiązuje dużą wagę do twier- 
państwami. Jeżel! jednak zestawimy wydatki nasze i in- | gzeń mjra Kubali. Znałem go osobiście. Przychodził do 
nych państw z rezultatami osiągniętemi u nas i u nich to | myje, nie w sprawach osobistych, ale ponieważ chciał po- 


rzecz dla nas nie będzie wyglądała w tak czarnych bar- 
wach. 

P. Arciszewski wytykał także — mówi dalej referent 
gen. — że niedobrze wyglądamy, jeżelt chodzi o wyczy* 
ny lotnicze, o popisy zewnętrzne, Zgoda, My tych efek- 
townych rzeczy nie robimy, dlatego, że te raidy są nie- 
słychanie kosztowne, nas na to nie stać. Pozatem wcho- 
dzi tu w rachubę jeszcze inna rzecz, mianowicie wzgląd 
na pewną kolejność. 

Płk. Arciszewski wysunął zarzut, że aparaty lotnicze 
mimo szybkiego rozwoju techniki wycofywane są z uży- 
cia zapóźno i to jest powodem licznych katastrof. I w 
tym wypadku mija się p. pułkownik z rzeczywistością. 
Odziedziczyliśmy w 1926 r. fatalny spadek po naszych po- 
przednikach. Przed majem trwał masowy zakup aparatów 
zagranicą. Całe dziesłątki ich mokły pod gołem niebem 
w pakach, gdyż brakło pomieszczeń, a zbyt mała liczba pi- | 
lotów nie zezwalała na zużytkowanie ich, Dzięki tym za- 
kupom mięliśmy tak wielką liczbę wypadków i katastrof 
z winy konstrukcji aparatów. Obecna taktyka oparcia się 
o własną produkcję ma i tem rezultat, że nie obciążamy 
naszych składów mobilizacyjnych aparatami  przestarza- 
temi, 

Płk. Arciszewski zestawia ilość wypadków w lotnic- 
_twie wojskowem i cywilnem i wyciąga stąd wnioski nie- | 
przychylne dla lotnictwa wojskowego. Popełnia tu jed- 
nak błąd w rozumowaniu. Przedewszystkiem stwierdzić 
należy, że prasa nasza w sposób niezdrowy i przesadny 
rozpisuje się stale o katastrofach lotniczych, nawet wte- 
dy, gdy chodzi tylko o przymusowe lądowanie lub lekki 
kapotaż. Bo stwierdzić należy, że ilość wypadków śmier- 
telnych w stosunku do godzin lotu zmniejsza się stałe i wy- 
datnie. Jest to zasługa organizacyjna kierownictwa na* 


raz drugi lecieć przez Atlantyk. Nabrałem na podstawie 
osobistej obserwacji I ma podstawie akt głębokiego prze- 
świadczenia, że poczytalność tego Śmiałego lotnika nie 
może być uważana za zupełnie pewną. 

Świadczą o tem choćby ustępy z anonimu, jaki mjr. 
Kubala wysłał do żony swego zwierzchnika. „Należy więc 
oczekiwać pozbycia się męża Pani przez wyprawienie go 
na drugi świat. Dwukrotnej prośbie wysłania płk. R. ja- 
ko attachć wojsk, do Londynu sprzeciwili się ludzie, nie 
chcąc kompromitować Polski przez wysłanie gościa, któ- 
ry musi skończyć swą podłą działalność w areszcie lub na 
szubienicy jako szpieg obcego państwa”... „Wierzymy w 
to, że w ten sposób uwolni się Pani od tego potwora w 
rękawiczkach” ł t. d. 

Nie wolno na podstawie rewelacyj takiego człowieka 
budować publicznych oskarżeń. Natomiast płk. Rayski 
zwrócił się z prośbą do gen. Konarzewskiego o ujęcie za- 
rzutów Kubali przez prokuratora na piśmie I o wszczęcie 
dochodzeń, Zarzuty ujęte przez prokuratora w 68 pumk- 
tach są badane przez specjalną komisję, w której skład 
wchodzi m. in. 2-ch generałów i wybitni specjaliści. Ko- 
misja przeprowadza ścisłe śledztwo. przesłuchuje wskaza-. 
nych przez Kubalę świadków i jest już przy końcu swej 
pracy. Dotąd ani jeden z zarzutów Kubali nie został po- 
twierdzony przez cytowanych świadków względnie przez 
dochodzenia komisjł. 

Zarzut płk, Arciszewskiego o niższości lotnictwa woj- 
skowego w porównankiu z cywilnem jest nieprzemyślany 
I nieprawdziwy. Lotnictwo wojskowe jest szkołą pilotów 
i na linje cywilne odchodzą najlepsi piloci, wyszkoleni w 
wojsku. 

KONCEPCJE GOSPODARCZE 


Ks. Czetwertyński zarzucał mi patrzenie wgórę, na. 
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tem, że mamy taki nakaz. Już p. Matuszewski tłumaczył, 
że istotnie mamy nakaz p, Marszałka Piłsudskiego dbać o 
równowagę budżetu i tego się nie wypieramy. Oprócz te= 
go Jednak mamy jeszcze nakaz mocniejszy od nakazu p. 
Marszałka Piłsudskiego, bo nakaz własnego rozsądku i po- 
czucia odpowiedzialności, które każą dbać przedewszyst- 
kiem o równowagę budżetu. P. Czetwertyński przeciw 
stawił również zdolność przewidywania opozycji brakowł 
przewidywań ze strony Rządu, a także twierdził, że kry- 
zys w Połsce jest niezależny od światowego. Wprawdzie 
już w r. ub. p. Rybarski korygował ten pogląd, lecz p. 
Czetwertyński jest uparty i do tego powraca, Gdyby p. 
Czetwertyński o zaczęciu się kryzysu wspomniał w 1927 
r. — a nie uczynił tego, bo przewidywania swe obraca 
zawsze wstecz—toby mu odrazu Odpowiedziano, że wska- 
źniki dowodzą nie zaczęcia się kryzysu, ałe dalszego roz- 
woju konjunktury, 


Gdy badałem dokładnie stenogram mowy pos. Czetwer= 
tyńskiego, zadziwiła mnie niesłychana ostrożność jego, Na 
r. 1932 nie wyraził ani jednego wskazania, ani postulatu 
łw r. 1933 będzie mógł zrobić to, co robi w r. 1932, gdy 
nam wytyka to, co należało robić w 1931, a w 1931 mówił 
i powtarzał to, co należało robić w 1929 itd. Pozwolę so- 
bie to uściślić: to się nazywa „zdybanie”, z którego niko- 
mu nic nie przyjdzie, (Oklaski na ławach B. B.), Szuka- 
łem jednak choćby cieniów postulatów i znalazłem taki 
cień, mianowicie, że należy wprowadzić pieniądze do 
obrotu „ w dół”, To jest bardza nieokreślone, ale domy- 
ślamy się i musimy zapytać — skoro ks, Czetwretyński 
tak lubi niemczyznę przytaczać: —Wie macht man das? 
Czy w drodze wielkich wydatków państwowych? Oczy- 
wiście, gdy się zrobi wiełki budżet inwestycyjny, to pie- 
niądze pójdą „w dół”, Ale kiedyśmy to zrobiłi į w latach 
1927, 1928 i 1928, to panowie nie mieli słów potępienia. 
Gdy zaś zechcemy szukać jakłejś koncepcji we wszystkich 
mowach opozycji, to nie znajdzie się jej, wyjątek znala- 
złem tylko w mowie p. Griitzmachera, wygłoszonej w ko- 
misji. Jego koncepcja brzmi: jak najdalej idąca samowy- 
starczalność, i rolnicza ł przemysłowa. Ale i ta koncepcja 


| jest błędna į nieprzemyślana, Jeżeli chodzi o zbudowanie 


samowystarczalności i o zbliżenie krajowego rolnictwa do 
krajowego przemysłu — bo chyba tak, to należy rozumieć 
—. to jest niewątpliwie rzecz wskazana, ale pod tym 
względem mamy fatalny spadek zeszłego wieku j to może 
trwać dziesiątki lat. Trzeba dążyć do uprzemysłowienia 
kraju, ale tej samowystarczalności nie trzeba traktować, 
jako lekarstwa na teraźniejszą chwilę kryzysu, więc to nie 
jest żadna koncepcja. Samowystarczalność jest w tej 
chwili dla mas raczej przykrą koniecznością, bo wszystkie 
państwa ją stosują, bo jest wojna wszystkich przeciw 
wszystkim i to jest raczej zło niż lekarstwo. A państwo 
ma długi | musi wywozić, aby je spłacać, tedy samowy= 
starczalność jest dla nas dziś nieosiągalna į wisi w powie- 
trzu. Nasz wywóz musi stać na najwyższym poziomie | w 
tym kierunku idzie polityka Bloku, podczas, gdy polityka 
p. Griitzmachera sprowadziłaby dalszą pauperyzację rol- 
nictwa, W każdym razie ten plan był jedynym śladem 
szukania koncepcji, Wśród licznych potępień ogólnych i 
szczegółowych, p. Chądzyński potępiał nas za bezczynność 
í przestrzegał Izbę przed rzekomym zamiarem rządu uzy- 
skania od niej pełnomocnictw, To nie przeszkodziło mu, 
że jednym tchem powołał się na rzekomo skuteczną czyn- 
ność Niemiec w walce z kryzysem na podstawie dekre- 
tów prezydenta Hindenburga. Jeżeli ta metoda dekretowa- 
nia i pełnomocnictw ma być tak zbawienna dla Niemiec, 
nie wiem czemu miałaby być zła dla Polski, Tą tajemni- 
cą nie trzeba się jednak przejmować. Ponieważ p. Chą- 
dzyński mimo wszystko stwierdza, że Polska w kryzysie 
trzyma się nienajgorzej, a także z analizy zarzutów p. 
Czetwertyńskiego wynika, że tak jest, więc skoro rząd 
jest rzekomo bezczynny, to należy chyba przypuścić 
szczególną łaskę Boską, czuwającą nad Polską. Ale jeżeli 
tak jest, to doprawdy możemy się obejść bez łaski opo- 
zycji P. Czetwertyński powtórzył znowu zarzut bezpro- 
gramowości. Istotnie nie wydrukowaliśmy dotychczas bro- 
szurki z tytułem „nasz program", natomiast od lat pro- 
gram ten realizujemy, Bo czymże tłómaczyć tę olbrzymią 


| różnicę w metodach pracy, w funkcjonowaniu aparatu 


państwowego dziś, a przed r. 1926, jeżeli nie 

to takłm, który już wchodzi w stadjum Poranne 
tą programy wydrukowane stronnictw odznaczają się tym 
że nie mają nic wspólnego z bieżącem życiem politycznem 
i praktyką postępowania tych stronnictw ? zaryzykuł 

twierdzenie, że 9/10 ich członków nigdy tych programów 
nie czytało. 


Wszystkie te zarzuty dztwnie mł przypominają wypa- 
dek z przed 130 lat, kledy generałowie austrjaccy wyrze- 
kali na Napoleona, że on ich bije dlatego, że nie zna stra- 
tegji. Istotnie my może nie mamy programu, ale dajemy 
sobie radę i muszą panowie przyznać, że choć przed trze- 
ma laty wydaliście nam srogą batalję, my bez programu, 
ale bijemy. 


Po kofcowem przemówieniu pos. Hełyńskiego, głos 
zabrał raz jeszcze referent generalny pos, Miedziński (BB). 


Po przeniówieniu referenta w głosowaniu przyjęto bez 


szego lotnictwa, jest to wynik lepszych aparatów 1 postę- | walutę, na wiązania naszego budżetu, a nie wnikanie w zmiany preliminarz budżetu i ustawę skarbową w dru- 
ciężkie warunki, w jakich żyje dół. Tłumaczył to sobie giem czytaniu. i 


pu w samym korpusie lotniczym. 


«Mial a 
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nr. 43 „DZIEŃ POLSKE, 12 lutego 1932 


NIESŁYCHANE PRETENSJE SENATU GDAŃSKIEGO 


W związku z uroczystością 10-lecia Bratniej Pomo- niem, że Polska tego bastionu nie ustąpi i nie ma 
cy studentów Polaków na Politechnice gdańskiej i wygło- | zamiaru zrezygnować z praw, które jej w Gdań- 
szonemi przy tej okazji przemówieniami, Senat gdański | sku przysługują i przysługiwać będą. Zarzut na- 
wystosował onegdaj do gen. komisarza R. P. pismo w tei | ruszenia statutu Wolnego Miasta musi być skie- 
sprawie, komunikując jednocześnie jego treść prasie miej-. rowany przeciw Senatowi tak, jak zasługę dzia- 
scowej. Dzienniki gdańskie skwapliwie podchwyciły ten łania w kierunku obrony tego statutu przypisać 
temat, przedstawiając tendencyjmie i nieściśle przebieg | należy przedstawicielowi rządu polskiego. Nie 
uroczystości i zapowiadając represje ze strony rektora | zdarzało się nigdy, mówi się dalej w piśmie za- 
Politechniki. stępcy generalnego komisarza R. P., aby przed- 

W dniu wczorajszym urzędujący zastępca Generałne- | stawiciele senatu, obecni na publicznych manife- 
go Komisarza R. P, wystosował odpowiedź na pismo Se- | stacjach niemieckich w Gdańsku, uważali za sto- 


A 5 


ty, Mussolini zaś złożył wizytę kardynałowi  sekretarzo= 
wi Pacellie'emu, poczem udał się do Bazyliki na grób apo- 
stołów. W ciągu dnia kardynał Pacelli złożył rewizytę 
w Pałacu Weneckim, 


FRANCJA 

ROCZNA DOTACJA DLA ZASŁUŻONYCH B. PRE- 
ZYDENTÓW Republiki została uchwalona w wysokości 
200.000 fr. 

O KONTROLĘ PAŃSTWOWĄ KARTELI FRANC.© 
NIEMIECKICH i rozszerzenie ich ewent. ną inne państwa 
| wystąpiła rada nacz. gen. federacji pracy. 
DENUNCJACJA SOCJALISTYCZNA. Organ socjali- 


natu, w którem, podkreślając nieścisłości w przedstawie- | sowne potępiać przemówienia przywódców po- | 
niu sprawy przez władze gdańskie, odmawia Senatowi tężnych organizacyj politycznych, militarnych i. styczny „La Populaire“ denuncjuje w ohydny sposób dzia- 
kompetencji do zgłaszania żądań w tym kierunku, w ia-| bojowych Niemiec, zapowiadających obalenie si- | łalność przeciwsowiecką we Francji międzynar. „stowarzy- 
kich manifestacjach polskich na terenie Wolnego pom ła traktatu wersalskiego, powrót Gdańska do szenia b. urzędników administracji wiejskiej i miejskiej b. 
urzędnicy polscy mogą lub nie mogą brać udziału i za-| Rzeszy niemieckiej, wypędzenie z Gdańska Po- | cesaistwz rosyjskiego“, szkolącego m. in. kadry admini- 
strzega sobie na przyszłość występowania z podobnemi | |aków it. d. oraz żeby władze Wolnego Miasta |stracyjne przyszłej Rosji w specjalnych. szkołach. 
żądaniami już choćby tylko dlatego, że są one bezprzed- | zapobiegały rozlepianiu po całem mieście i na ca- 
miotowe. łym obszarze miasta plakatów, nawołujących do w. BRYTANJA 

W dalszym ciągu odpowiedzi zast. Komisa- | powrotu Gdańska na łono Rzeszy niemieckiej. CŁA ŻYWNOŚCIOWE, jak wyjaśnił min. rolnictwa, 
rza gen. zaznacza, że jeżeli prezydent senatu, W końcu odpowiedź polska zwraca uwagę na Pogło- |nie będą obejmować mięsa, ryb, pszenicy. Import beko- 
Wolnego Miasta w mowie, wygłoszonej przez Ta- sk; ; zapowiedzi prasy o zamierzonych przez rektora Po- |nów ma ulec reglamentacji. 

WOLNE PORTY. W szeregu portów angielskich ma- 


djo w dniu 20 stycznia r. b. oświadczył, iż na te-' yięchnik; gdańskiej represjach w stosunku do Bratniej Po- 
a Niemcami i że Gdańsk jest najważniejszym nie-' narówni z organizacjami studentów Niemców, tembardziej, ja powstać składy wolne, w celu umożliwienia wwozu bez 


renie gdańskim rozegra się walka między Polską; mocy i kategorycznie żąda traktowania jej przynajmniej 
mieckim bastjonem w tej walce, to chyba nie zdzi- 


wi senatu fakt, że przedstawiciel rządu polskie- 
go, przemawiając do młodzieży polskiej, studju- 
jącej w Gdańsku, uspokoił tę młodzież zapewnie- 


że Polacy nie są gośćmi na tutejszej Politechnice, jak oby- | cła towarów przeznaczonych do ponownego wywozu (reex- 


watełe państw obcych, a więc i Rzeszy niemieckiej, lecz | 
mają te same prawa, co obywatele gdańscy. 


KRONIKA ZAGRANICZNA 


(Wediug telegramów własnych i agencyjnych) 


Obrady genewskie 


KONFERENCJA ROZBROJENIOWA 
Mowa belgijskiego min. Spr. Zagr., p. Hy- 


SPRAWA KŁAJPEDY 


Sprawa litewskiego zamachu stanu w Kłajpedzie bę- 


portation), bardzo dla Anglji lukratywnego, 


AUSTRJA 


O ZAKAZ PRZYWOZU WĘGLA występują górnicy. 
Rząd skrępowany jest układami z zagranicą. 


ŁOTWA 


KONGRES ZJEDNOCZENIA NARODOWEGO (prawi- 
cowego) uchwalił rezolucję, domagającą się rewizji kon- 
stytucji w kierunku plebiscytowego wyboru Prezydenta i 
wzmocnienia jego prerogatyw, zmniejszenia ilości posłów 
do połowy, odrzucenia monopolów, unii celnej z Estonią i 
Litwą, zniesienia samorządów powiatowych oraz szeregu 
reform gospodarczych, dyktowanych kanonami kapitali- 


mansa była zsolidaryzowaniem się z francusko- | dzie przedmiotem obrad Rady L. N, w sobotę, P. Zaunius stycznemi. 


polską tezą o bezpieczeństwie, zwłaszcza w dzie- 
dzinie rozbrojenia moralnego. P. Hymans pod- 
trzymuje całkowicie umiędzynarodowienie lot- 
nictwa i zakaz pewnych broni. 

Przemówienie Litwinowa było tanią dema- 
gozgją na temat całkowitego rozbrojenia. 
„Żadne traktaty ani pakty, a tylko rozbrojenie 
uniemożliwi wojnę“. Przecież na Dalekim Wscho- 
dzie dwa państwa, związane paktem Ligi i pak- 
tem Kellogga, prowadzą wojnę, która z łatwością 
stać się może początkiem nowej wojny, jeszcze 
bardziej straszliwej niż ostatnia. Litwinow od- 
rzuca projekt francuski, który, zdaniem iego 
opóźniłby załatwienie sprawy rozbrojenia o 
lata. Litwinow nie wierzy, by stworzenie 
armji międzynarodowej uniemożliwiło agresię 
i wojnę; byłaby ona nieliczna, służyłaby intere- 
som państw, które dzięki sojuszom i układom za- 
pewniłyby sobie supremację. Sowiefy uważałyby 
stworzenie armji międzynarodowej za groźbę dla 
państwa sowieckiego! 

Litwi 
stwa w związku z kwestją paktów o nieagresji, 
zarzucając im złą wolę; przyznaje on, że pakt 
nieagresji nie stanowi realnej gwarancji bezpie- 
czeństwa. 

Litwinow podtrzymał propozycie rozbroje- 
niowe sowieckie, przedłożone poprzednio w ko- 
misji przygotowawczej, przewidujące zniesienie 
pewnych kategoryj zbrojeń. Jest-on jednak do 
dyskusji innych projektów gotowym. 


zgodził się bowiem wreszcie przybyć do Genewy w cła- | 
gu dnia dzisiejszego, Jakoś udało mu się widocznie przy- | 
| śpieszyć swoje wyzdrowienie o całe dziesięć dni, Niemiec- | 
cy posłowie sejmiku  kłajpedzkiego postanowili wysłać 
dwuch przedstawicieli do Genewy. Rząd odmówił im je- 
dnak wiz, odmówił ich również korespondentom niemłec 
kim, pragnącym udać się na Litwę. „Marsz szaulisów na 
Kłajpedę" został odroczony do 16 b. m., kiedy przypadą 0b- 
chód niepodległości Litwy, Wybory okręgowe w Kłajpe- | 
|jdzie zostały odroczone bez terminu, P. Toliszus opie jj, 
|nowy dyrektorjat z litwina Talejkisa | niemca von Herr'a, 
| Gubernator Merkis kazał siłą usunąć z dyrektorjatu wier- 
| nego Bóttcherowi i konstytucjł p, Scigausa, Litwini boją 
| się jednak wtargnięcia hitlerowców. Niemcy domagają się 
| plebiscytu w Kłajpedzie. 


ZATARG CHIŃSKO - JĄPOŃSKI 


Posłowie amerykański į angielski w Nankinie wywie- 
rają nacisk na rząd chiński w kierunku uwzględnienia pre- 
stige'owych wymagań Japonii, która jakoby skłonną jest 


now zaatakował też Francję i inne pań- |do ustępstw w sprawie zasadniczej, Czang-Kai-Szek zgo- 


| wojny. W Tokio powtarzają się antywojenne demonstracje 
studentów. Japończycy zgodzili się na krótki rozejm w Wu- 
sung w celu umożliwienia ewakuacji tamtejszego kolegjum 
| niemieckiego i bezcennych jego zbiorów. Również na in- | 
terwencję księdza francuskiego zgodzono się na rozejm | 
w Cza-Pei w celu ewakuacji kobiet i dzieci, Posiłki ja- 


l 


| dził się podobno na zawarcie pokoju, lecz generałowie = 


| pośskie przybywają do Szanghaju. 


Zbliżenie francusko - włoskie 


Idea zbliżenia francusko - włoskiego, pro- |jącą na celu pogrzebanie rozbrojenia, 


pagowana ostatnio przez całą niemal prasę fran- 
cuską za wyjątkiem socjalistycznej, m. in. drogą 
ankiety, rozpisanej na ten temat przez „Liberté“ 
wśród najwybitnieiszych mężów stanu i najży- 
czliwiej przyjętej, została poważnie zachwiana 
genewskiem wystąpieniem p. Grandiego, wymie- 
rzonem wręcz przeciwko tezie francuskiej. Rów- 
nież ton prasy włoskiej w stosunku do projektu 
p. Tardieu nie upoważnia do optymizmu, choć 
kilka pism włoskich przychylnie nadal rozpatru- 
je zagadnienie zbliżenia francusko-włoskiego, żą- 
dając jednak zmiany francuskiej polityki. „La 
Tribuna* nazywa projekt francuski bombą, ma- 


i wskazuje 
na nieprzychylne jego przyjęcie przez opinię pu- | 
bliczną mocarstw anglo-saskich, zwłaszcza na| 
słowa senatora Boraha, zdaniem którego projekt. 
francuski jest „więzieniem Europy w celu zapew- 
nienia siłą nienaruszalności traktatu Wersalskie- / 
go“. Zdaniem jej porozumienie z Francją byłoby | 
łatwe, nawet w sprawach kolonjalnych, gdyby 
nie niektórzy sojusznicy Francji, z którymi Wło- 
chy pogodzić się nie mogą. Jest to aluzja do Ju- 
gosławii i Czechosłowacji. Prasa włoska posą- 
dza masonerię o przeszkadzanie w porozumieniu 

dwóch bratnich narodów. 


LITWA 


„PRZEDSTAWICIELSTWO” STUDENTÓW KOWIEŃ- 
SKICH uchwaliło ostatnio niesłychanie ostre rezolucje 
przeciwpolskie, domagające się m. in. skargi do Ligi Nar. 
o rzekome prześladowanie szkół litewskich. Prasa oburza 
się na protest studentów Polaków przeciw tym rezolu- 


cjom. 
HISZPANJA 


* WIELKI STRAJK PROTESTACYJNY wybuchł w sze- 
regu miast z powodu wywiezienia aresztowanych ko- 
munistów do kolonii zachodnio-afrykańskich. Qrożą roz- 
ruchy. Policja ma rozkaz aresztowania prowodyrów. Za- 
łogi są w pogotowiu. 


BUŁGARJA 


PREMJER BUŁGARSKI Muszanow przybył do Rzy- 
mu, witany uroczyście. 


Prasa włoska o polskim spisie ludności 


Wzrost ludności, jaki wykazał ostatnio przeprowadzo» 
ny powszechny spis łudności w Połsce wywołał żywe za- 
interesowanie w prasie włoskiej, która wyprowadza z tego 


‘zjawiska szereg daleko idących i pomyślnych dia nas ho- 


roskopów. 

Pierwszy zabrał w tej sprawie głos „Popolo d'Italia“ 
W artykule tym, który dobrze poinformowane koła wło- 
skie przypisują Mussokniemu, czytamy m, in.: 

„Z usprawiedliwioną dumą powitano w Polsce wyniki 
niedawnego spisu ludności, który ustalił ludność Rzeczy- 
pospolitej na 32 miljony mieszkańców. Niejedna troska 
także o charakterze politycznym i międzynarodowym, któ- 
ra zaciemniać może życie narodu polskiego, osłabiona jest 
tym objawem żywotności rozrodczej ludu polskiego i zdro. 
wia moralnego rasy, wykazanego i uzasadnionego przez 
dane statystyczne. Odsetek unodzin w Polsce jest .naj- 
wyższy w Europie, 32 na tysiąc, czyli 32 urodzin na każdy 
tysiąc mieszkańców. Łatwem będzie ocenić znaczenie —- 
powiedzmy polityczne — tej statystyki, gdy się ją zesta- 
wł z odsetkami urodzin n. p. w Niemczech — 16 urodzin 
na tysiąc mieszkańców. Równo połowa odsetka polskie- 
go.“ 


Opinię medjolańskiego dziennika powtórzył cały sze- 
reg pism włoskich, a rzymska „Tribuna“ poszła w swych 
wywodach jeszcze dalej, przytaczając wywody niemiec- 


WATYKAN |basadora Włoch przy Watykanie, ministra sprawiedliwo= | kiego dziennikarza Artura Prinza (artykuł p. t. „Bez dzie- 


PRZEMÓWIENIE OJCA ŚWIĘTEGO podczas mszy 
pontyfikalnej w Bazylice św. Piotra z okazji 10-ej roczni- 
cy koronacji Piusa XI, wygłoszone przed błogosławień- 
stwem, nadane zostało przez radjostację watykańską. Na 
uroczystości była obecną włoska para królewska. 

PAPIEŻ PRZYJAŁ MUSSOLINIEGO na uroczystej 
audjencji. Udał się on do Watykanu w towarzystwie am- 


ści, podsekretarza Stanu w Prezydjum Rady Ministrów I ci* w „Vossische Ztg.“), który z zestawienia stosunków 
min. Spr. Zagr., szefa biura prasowego i innych dostojni-, polskich z niemieckiemi wyciąga niezmiernie smutne dla 
ków. Samochodom, wiozącym dostojnych gości, towarzy- Niemiec horoskopy, nie cofając się nawet przed stwier- 
szyła eskorta konnych karabinerów. Wzdłuż ulic, któremi dzeniem, że ten stan rzeczy doprowadzt w przyszłości do 
przeciągał orszak, zgromadziły się tłumy publiczności, wł- przesunięcia na zachód granicy etnograficznej polsko-nie- 
tające przejeżdżających oklaskami. Rozmowa trwała go- mieckiej, zamiast rewizji granic politycznych na rzecz 
dzinę. Po Mussolinim papież przyjął członków jego świ» . Niemiec. 


„DZIEŃ POLSKI, 12 lutego 1932 r. 
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ZŻYCIA PROWINCJI 


Uroczystości Papieskie w Wilnie 


10-lecie rządów Ojca Św. Piusa XI Wilno 
obchodzi uroczyście. Dnia 6 b. m. archidjecezjal- 
ny Instytut Akcji Katolickiej wydał odezwę do 
społeczeństwa katolickiego. 

W niedzielę staraniem Wileńskiego Koła Ks. 
Ks. Prefektów odbyła się w sali Śniadeckich Uni- 
wersytetu S. Batorego uroczysta akademja pa- 
pieska dla młodzieży szkół Średnich. Tegoż rów- 
nież dnia odbyła się Msza św. ogólno-akademicka. 


Arch. Inst. Ak. Kat. Prelekcje podczas tej akade- 
mji wygłoszą profesorowie Uniwersytetu S. B. 
dr. Stanisław Cywiński i dr. Mieczysław Lima- 
nowski. W akademii wezmą udział przedstawi- 
ciele władz i urzędów oraz wszystkie organizacje 
Wilna ze sztandarami. We wszystkich parafjach 
Wilna odbędą się ponadto akademje lokalne. 


Wstrząsy podziemne w Iubelskiem 


W gminie Wojcieszków, (pow. Łuków) usłyszana dziś | kaniec tej wsi Aleksander Gołaszewski zgłosił w policji, że 


w nocy o godz. 24.30 niezwykły huk. Jednocześnie odczuto 
tak simy wstrząs, iż niektórzy mieszkańcy przebudziłi się. 
Podobny wstrząs powtórzył się o godz. 7-ej rano. Miesz- 


- Płonący okręt w 


Ugaszenie pożaru, powstałego, jak domosiliśmy wczo- 


raj, na statku szwedzkim „Silvia“, nastręczało bardzo duże 
trudności, gdyż statek ten naładowany był węglem, który 


również zaczął płonąć. 
Na skutek zalewania wodą, statek zaczął znacznie po- 
zrążać się i w pewnym momencie istniała obawa jego za- 


gdy wyszedł po tym wypadku przed dom, zauważył w po- 
bliżu długą szczelinę w ziemi. 


porcie gdańskim 


temu, sprowadzono pompy, które wodę ze statku wypom- 
powywały, z innych znowu pomp zalewano płomienie wo- 
dą. i 

Po wielogodzinnej pracy ogień zdołano ugasić. Pożar 
jednak poczynił bardzo znaczne szkody i istnieje przy- 
puszczenie, że statek nie będzie już zdatny do użytku 


tonięcia, co mogłoby spowodować wielkie trudności i ko | wskutek osłabienia ścian. 


szty, związane z podnoszeniem statku. Dla zapobieżenia 


GDYNIA 

— Tymczasowa Rada Portowa. Odbyło się kolejne 
posiedzenie Tymczasowei Rady Portowej, na którem roz- 
patrzono następujące sprawy: wynajmu lodołamacza dla 
portu, holowania statków, ogrodzenia portu, a następnie 
wysłuchano sprawozdania Komisji Celnei T. R. P. 

— Prace budowlane w porcie. W styczniu wykończo- 
no i przyjęto do użytku kąpielisko dla robotników porto- 
wych u nasady mola Węglowego. Prowadzono roboty nad 
budową wiaduktu nr. 1, oraz kontynuowano niektóre drob- 
ne prace przy wykończeniu magazynów portowych Nr. 2, 
5i 6. 


GDAŃSK 

— Stały teatr polski. Macierz Szkolna w Gdańsku we- 
szła w porozumienie z dyr. Stanisławem Czapelskim, któ- 
ry organizuje w Gdyni stały Teatr Polski i raz w miesiącu 
dojeżdżać będzie ze swą trupą do Gdańska. Pierwszy wy- 
stęp trupy p. Czapelskiego ma się odbyć w dniu 16 b. m. 
Wystawiona zostanie 4-aktowa komedja Jastrzębiec-Za- 
lewskiego „Burza w szklance wody“. 


ŁÓDŹ 


— Hiena bezrobocia. Organy kontrolne obwodowego 
biura Funduszu Bezrobocia w Łodzi, wykryły nowego 
oszusta, który fałszował zaświadczenia pracy, wydawane 
zwalnianym robotnikom, Oszust, niejaki Józef Bagrowski, 
zgłosił fikcyjne przedsiębiorstwo į zabezpieczył w Pundu- 
szu Bezrobocia pewną ilość robotników, a po czasie nie- 
zbędnym dla uzyskania przez robotnika uprawnienia do 
zasiłku, „zwalniał z pracy“ takiego robotnika, wydając 
odpowiednie zaświadczenia i pobierając oczywiście wy- 
nagrodzenia .w wysokości połowy przyznanego bezrobo- 
tnym zasiłku. Niezależnie od tego, Bagrowski usiłował fał- 
szować świadectwa pracy innych — niefikcyjnych przed- 
siębiorstw. Po wykryciu fałszerstw  Bagrowsk; został 
aresztowany. 


KATOWICE 


— Proces o nadużycia w „Budowlanej Kasie Oszczę* 
dności*. Prokurator sądu okręgowego w Katowicach u- 
kończył już akt oskarżenia przeciwko Henrykowi Otto 
Powelskiemu, oskarżonemu o oszustwo i Świadome dzia- 
łanie na szkodę członków spółdzielni „Budowlana Kasa 
Oszczędności w .Mysłowicach', której był dyrektorem 
przez okres 2 miesięcy. Prokurator skierował dziś akt os- 
karżenia do sądu. Rozprawa odbędzie się prawdopodobnie 
w marcu, Wraz z Powelskim zasiądą na ławie oskarżo- 
nych b. prezes spółdzielni Musioł i kasjer Skupiński. 


LWÓW 3 

— Ustąpiemie wice-prezydenta miasta, Wice-prezy- 
dent m. Lwowa inż, Kolbuszowski zgłosił dymisję z zaj- 
mowanego przez siebie stanowiska. 

— Pożar w klinice uniwersyteckiej. Wczoraj, około 
godziny 2-ej min. 30 w nocy, powstał pożar na klinice 
chorób wewnętrznych Uniwersytetu Jana Kazimierza, W 
pracowni chemicznej, na drugiem piętrze gmachu, zapalił 
się sufit wskutek wadliwego działania ogrzewania central- 
nego. Straż pożarna szybko opanowała ogień, tak, że 
znajdujący się na pierwszem piętrze chorzy nie byli nawet 
przenoszeni. à 


RÓWNE 

— Nowa rzeźnia miejska spłonęła. Z niewładomej 
przyczyny spaliła się doszczętnie kilka lat temu zbudowa- 
na rzeźnia miejska, wraz z wszystkiemi urządzeniami. 
Szkody jeszcze dokładnie nieustalone, Zachodzi podeirze- 
nie podpalenia. 


WILNO 

— Pod ogniem sowieckich karabinów maszynowych. 
Donoszą z pogranicza sowieckiego o zajściu, jakie wyda- 
rzyło się na granicy koło miejscowości Michniewicze w 
nocy) z dnia 8-go na 9 b. m, Na teren Rzplitej usiłowała 
przedostać się grupa ludzi, jednakże straż sowiecka zau- 
ważyła ucieczkę i do. uciekających dała kilkadziesiąt 
strzałów z karabinu maszynowego oraz rzuciła kilka gra- 


— Z Sejmu śląskiego. Wczoraj rozpoczęły się posie- | natów ręcznych. W czasie tej strzelaniny zginęło dwuch 


dzenia komisji budżetowej sejmu śląskiego. Referent bud- | 


żetu pos. Witczak (N, Ch. Z. P.), krytykował gospodarkę 
biura sejmu. Poseł zaproponował obniżenie o 50 proc. 
djet poselskich, lecz komisja większością głosów odrzuci- 


włościan oraz student uniwersytetu mińskiego, Bazyli Po- 


jpow, lat 23. Drugi student Michał Gryncow wraz z 3-ma 


włościanami przedostał się na teren polski. 


W dniu 14 b. m. odbędzie się wielka publicz- 

ną akademja w sali miejskiej, organizowana przez 
| 

— Prokurator umorzy dochodzenie o zajścia E 


ła ten projekt, Budżet sejmu przyjęto z drobnemi zmiana- | dowe. Dochodzenie prokuratury przeciwko niektórym | 
mi. Pozatem komisja przyjęła budżet długów wojewódz- | studentom, oskarżonym o udział w zajściach listopado- 


kich głównego zarządu skarbowego, administracji 
skarbowych oraz budżet drukarni wojewódzkiej. 


domów | wych, ma być umorzone i przekazane sądowi akademic- 


kiemu. 


Podatki w lutym 


Min. Skarbu przypomina płatnikom podatków bezpo- 
średnich, że w lutym r. b. płatne są następujące podatki: 

1) w ciągu lutego — wpłata państw. podatku od nie- 
ruchomości miejskich i niektórych wiejskich za IV kwartał 
1931 roku, tudzież podatku od lokali za I kwartał 1932 r.; 
2) do 15 lutego — zaliczka miesięczna na poczet państw. 
podatku przemysłowego od obrotu, osiągniętego w stycz- 
niu r. b. przez przedsiębiorstwa handlowe I i II kategorii 
i przemysłowe I—V kategorji, prowadzące prawidłowe 
księgi handlowe, oraz przez przedsiębiorstwa sprawozdaw- 
cze; 3) do dnia 7 lutego — podatek dochodowy od uposa- 
żeń służbowych, emerytur i wynagrodzeń za najemną pra- 
cę wraz z dodatkiem kryzysowym, potrącony w ciązu 


stycznia r. b.; 4) do 15 futego — wpłata dałszej 1/4 czę- 
ści zaległości w podatku gruntowym według stanu na 
dzięń 31 marca 1931 r. w myśl zarządzenia min, Skarbu z 
dm, 20 kwietnia 1931 r. (Dz. Urz. Min. Skarbu z dn. 11 maja 
1931 r. Nr 13, poz. 219); 5) do 15 lutego — wpłata zaliczki 
miesięcznej na poczet nadzwyczajnego podatku od docho- 
du osiągniętego przez notarjuszy (rejentów), pisarzy hi- 
potecznych i komorników w styczniu r. b. | 

Nadto płatne są zaległości odroczone i rozłożone na 
raty z terminem płatności w lutym, tudzież podatki, na 
które płatnicy otrzymał nakazy płatnicze, również z ter- 
miaem płatności w tym rużesiącu. 


NA DOBIE 


„WESOŁKOWIE MAGISTRACCY ' 


Ludzie mówią, że jesteśmy narodem, nieumiejącym się 
bawić, rozbawionym radości życia. Istnieją na ten temat 
całe traktury uczone. Jedni twierdzą że to nasz przemi- 
iy klimat tak oskubał Polaków z piór humoru, dając im 2 
dni sioneczne na 98 pochmurnych i słotnych. Inni, socjo- 
logo-historycy, utrzymują. że sa to wyniki wiekowej nie- 
woli. Niedziałkowszczycy, Waleronowcy i t. p. twierdzą, 
ze to skutki „szlachetczyzny”, która wycisnęła z „ludu“ 
polskiego zdrowy śmiech na długie wieki, Są wreszcie, 
i ja do nich należę, którzy przyczyny złego dopatrują się 
w tem, że nasza ziemia nie rodzi winogradu, przez co za- 
miast wina, pijlamy przeważnie „czystą* lub „samogonkę”. 


Zaraz tym wszystkim uczonym i badaczom (sobie też!) 
dam dowód, że są nieukami, dogmatykami, ludźmi nieumie= 
lącymi patrzeć. 


Zamiast pisać traktaty, zbierz się jeden z drugim, weż 
po drodze trzeciego i idźcie ławą na ul. Lwowską do pew- 
nego urzędu magistrackiego, mającego podobno coś wspól- 
nego ze zdrowiem publicznem. 

ldźcie t otwórzcie szeroko oczy. 


Ale przedtem zajrzyjcie do gazet. Przeczytacie w nich, 
że magistrat m. st. Warszawy zalega ileś tam tygodni czy 
aiy z wypłatą pensyj, a jeżeli płaci, to drobnemi ra- 


A magistrat miasta Warszawy składa się z ludzi roz- 
małtych stanów i pochodzenia. Sam na własne oczy wi- 
dzialem przy jednem i tem samem biurku w wydziale po- 
datków pana z sygnetem herbowym na palcu, a lego vis 
d vis miało twarz zdaleka pachnącą... widłami, Nie może 
więc być mowy o Polsce szlacheckiej, o przywilejach ka- 
sty, któreby się zachowały na ratuszu warszawskim, 


k Ale do rzeczy. Przeczytaliście gazety, a teraz patrz- 
cie; nad zamkniętem na cztery spusty okienkiem kasowem 
wisi prześlicznie tloczona tabliczka. Czytacie: 


„BĄDŹ UŚMIECHNIĘTY". 
. No i co. Może jeszcze będziecie twierdzili, że w Pol- 
sce niema humoru, że jesteśmy narodem, nieumiejącym się 
bawić. 

Trzeba zaiste być bardzo dowcipnym i wesołym, trze- 
ba być prawdziwym wesołkiem magistrackim, by nad kasą, 
od której setki ludzi odchodzą z kwitkiem, nie otrzymaw= 
szy w pocie czoła zapracowanego grosza, odchodzą z go- 
ryczą w sercu, zgrzytaniem zębów i nadmiarem trosk, wy- 
pisywać tak bezlitośnie drwiącą ze smutnych prawd ży- 
ciowych maksymę. LAMDA 


Zimowe Igrzyska Olimpijskie 


Łyżwiarstwo. W olimpijskim turnieju jazdy figurowe] 
pań pierwsze miejsce i mistrzostwo olimpijskie zdobyła 
słynna norweska łyżwiarka Sonja Henie, która była bez- 
konkurencyjna, tracąc zaledwie 7 pkt. Drugie miejsce za- 
jęła Fritzi Burger (Austrja) 23 pkt. stracone, 3) Winson 
(USA), 4) Samuel (Kanada), 5) Hulten (Szwecja) i 6) De- 
ligne (Belgia). 


Narciarstwo. W odbytej onegdaj narciarskiej osiem- 
nastce olimpijskiej przeprowadzono już klasyfikację po- 
szczególnych zespołów państwowych. Pod uwagę brano 
sumę czasów trzech nailepszych zawodników każdego pań- 
stwa. W klasyfikacji tej pierwsze miejsce zajęła Szwecja 
4 g. 17 m. 19 s., 2) Finlandja 4 g. 20 m. 5 s., 3) Norwegia 
4) Japonia (wielki i niespodziewany sukces), 5) Czechosło- 
wacja, 6) Francja, 7) U. S. A., 8) Włochy, 9) Polska 5 z. 
3 m. 39 s., 10) Kanada, 11) Austria, 12) Szwajcaria. Wy- 
nik zespołu pofSkiego niespodziewanie słaby. 


W pierwszej kolejce skoków narciarskich rozpoczętej 
wczoraj przy niepomyślnych warunkach atmosferycznych 
(odwilż) zawodnicy sklasyfikowali się na czołowych miej- 
scach następująco: 1) Viniarengen (Norwegja) skok 62% 
metra, 2) Kaufman (Szwajcaria) 59% m., 3) Chiogna (Szwai 
carja) 58 m. 4—5) Kolterud (Norw.) i Eriksson (Szwecja) 
po 57% m., 6) Hoell (Austrja) 55 m. W tej kolejce sko- 
ków Polak Br. Czech skoczył 53 m., niestety z upadkiem 
co bardzo osłabiło jego notę. Dziś dalszy ciąg konkursu. 

Zawody na bobslejach 4-ro osobowych odwołano wsku- 
tek odwilży. 

Po siedmiu dniach zawodów w zimowych igrzyskach 
olimpijskich w punktacji ogólnej prowadzą nadal Stany 
Zjedn. 78 pkt, 2) Kanada 36 pkt., 3) Norwegja 27, 4) Szwe- 
cja 22 pkt., 5) Austrja 15 pkt. 6) Finlandja 10 pkt. Dziś 
przedostatni dzień igrzysk, w sobotę ostatni dzień zimo- 
wej Olimpiady w Lake Placid. 


W R OE NTOOOCY CA, 
WOW WO EO RA 
OD ADMINISTRACJI 


Prosimy o odnowienie prenume- 


raty na m-c luty (i kw.) i uregulo- 
wanie ewent. zaległej. 


Nr. 43 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE 


r Piątek dn. 12 lutego 
DZIŚ: + Eulalji P. JUTRO ł Katarzyny. 
Wschód słońca 700 zachód słeńca 16.42 
Przybyło dnia 1.58 
Wschód księżyca 8.36, zachód księżyca 2334 
Długeść dnia 9 42 


KOSCIELNE 

— REKOLEKCJE KATOLICKIEGO ZWIĄZKU PO- 
LEK 

Rekolekcje Katolickiego Związku Polek rozpoczną się 
dnia 14 marca, w kościele PP, Wizytek, o godz. 6 wieczo- 
rem. Prowadzić je będzie W. O. Jan Rostworewski T. J. 


OGÓLNE 

— WYCHOWANIE SAMORZĄDOWE W ZWIĄZ- 
KACH MŁODZIEŻY WIEJSKICH 

Niektóre związki młodzieży wiejskiej obejmują swą dzia- 
łalneścią wychowawczą całokształt życia wsi. Związki te pe- 
dejmują w ostatnich czasach akcję wychowania sammorządo- 
wege młodzieży wiejskiej drogą kursów, zjazdów, konferen= 
cyj, publikacyj, wycieczek do instytucyj samorządowych i t. 
p. Ostatnio minister spraw wewnętrznych, p. Br. Pieracki 
zwrócił się ze Specjalnym pismem do wojewodów, w którem 
zaleca udzielanie jak najszerszege poparcia tym związkom 
młodzieży wiejskiej. 

Poparcie wyrażać się powinno we wpływaniu na samo- 
rządy w kierunku preliminowania w budżetach odpowiednich 
sum na nagredy pieniężne i rzeczowe dla zespołów konkur- 
sowych młodzieży, które najlepiej i najekonomiczniej prze- 
prowadzą określene zadania; wskazywania związkom komu- 
nalnym rodzaju prac samorządowych, które mogłaby młodzież 
wykonać, a tem samem zaprawiać się do pracy samorządo- 
wej, wreszcie w kierunku udziału przedstawicieli związków 
komunalnych w odpowiednich komisjach tych związków mło- 
dzieży wiejskiej, które mają na celu wychowanie samorządo- 
we, przysposobienie rolnicze i t. p. 

— PROJEKT STWORZENIA KASY TARGOWEJ 

Projekt statutu Kasy Targowej, której działalność będzie 
miała na celu ożywienie i ułatwienie obrotów żywcem oraz 
preduktami uboju, został juz opracowany. W najbliższych 
dniach kemisja, w której skład wchodzą przedstawiciele or- 
ganizacyj rolniczych, giełdy mięsnej, związku eksporterów 
wędlin oraz izb: rolniczej, przemysłowo-lizndlowej i rzemie- 
ślniczej, zbierze się w najbliższych dnisch na posiedzeniu 
plenarnem w celu ostatecznego uzgodnienia projektu, poczem 
dyskusja będzie przeniesiona na szerszy teren z udziałem 
przedstawicieli wszystkich czynników zainteresowanych. 


— ZASIŁKI DLA ROBOTNIKÓW POLSKICH 


POWRACAJĄCYCH Z ZAGRANICY 
W związku ze wzrastającem zagranicą bezrobociem, w 


wyniku którego wielu robetników polskich powraca do kraju, 
Urząd Emigracyjny komunikuje, że zwolnieni z pracy robo- 
tnicy powinni przed wyjazdem zaopatrzeć się w Świadectwa 
pracy. Świadectwa te, zalegalizowane przez władze admini- 
stracyjne zagraniczne, bądź też przez właściwy konsulat Rze- 
czypospolitej dadzą reemigrantowi podstawę do ubiegania się 
e zasiłki z Funduszu Bezrobocia w terminie nie później, niż 
w ciągu dwóch miesięcy po rozwiązaniu estatniej umowy naj- 
mu pracy zagranicą. 

— WNIOSKI O KRZYŻ I MEDAL NIEPODLE- 
uczę dB termin składania wniosków na Krzyż i Me- 
dal Niopodległości, upływa z dniem 15 marca r. b. Zgłosze- 
nia przyjmuje Związek Uczestników b. I Korpusu W, P, na 
Wschodzie, Warszawa, Widok 12, m. 2, tel. 722-38 godzina 
17 — 20. ' 

=- ZMIANY W KOMUNIKACJI PASAŻERSKIEJ 

Kursujący obecnie codziennie wagon sypialny komuni- 
kacji Warszawa — Zdołbunów w poc. nr. 905, odchodzącym 
z dworca Głównego o godz. 22.45 i z powrotem w przyby- 
wającym na tenże dworzec poc. nr. 906 o godz. 640 od dnia 
15 lutego r. b. kursować będzie tylko 3 razy w tygodniu, a 
mianowicie: z Warszawy odchodzić będzie w poniedziałki» 
średy i seboty, a ze Zdołbunowa we wtorki, czwartki i nie- 
dzielę. 

Ponadto od dn. 15 lutego r. b. odwołuje się kurs wago- 
nu sypialnego Warszawa — Poznań w poc. nr. 1317, odcho- 
dzącym z dworca Głównego o godz. 2325 i w poc. nr. 1318/ 
416 przybywającym na tenże dworzec o godz. 7.12. 


MILISKIE 
— ODCZYT KSIĘŻNEJ MURAT 
Dziś o godz. 84 wiecz. w sali Tow. Higjenicznege odbę- 
dzie się odczyt ks. Achillesewej Murat o „Czarach Indochin“. 
Odczyt ten będzie ilustrowany obrazami filmowymi, zdjętymi 
na miejscu przez ks. Achillesa Murat. Dochód z edczytu prze- 


znaczony na zasilenie funduszów schroniska studenckiego 


w Zakopanen. 


— ODCZYT SŁOWIAŃSKI s 
ER godz. 8-ej wiecz. w sali Muzeum Sztuki Stoso- 


wanej (Chmielna 52) staraniem Stow. Młodych Słowian 
odbędzie się odczyt dr. Gorczyńskiego na temat: „Europa 
a s wolnościowe W Słowiańszczyźnie w XIX wieku“. 


Wstęp wolny dla wszystkich. 
$ ać KALKULACJA KOSZTÓW UTRZYMANIA SAMO- 


CHODU 
Na temat powyższy P 


odczyt dziś o godz, 19.15 w 


inż. Eugenjusz Porębski wygłosi 
lokalu Instytutu Szerzenia Prak- 
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„DZIEŃ POLSKI, 12 lutego 1932 r. 


Hołd młodzieży P. Prezydentowi Rzpitej 


Dziatwa szkół powszechnych stolicy pragnęła w dniu 
imienin p. Prezydenta Rzpltej złożyć Mu hołd i wręczyć 
album, zawierające rysunki, które wykonały dzieci ze 
wszystkich 150 szkół na temat, jak sobie wyobrażają Oso- 
bę i zajęcia Pana Prezydenta, oraz jak płynie im życie w 
świetlicach szkolnych. 

Ponieważ jednak w dniu Śwych imienin p. Prezydent 
Mościcki był w Warszawie meobecny, uroczystość tę od- 
łożono na niedzielę 14 b. m. Odbędzie się ona o godz. 3-ej 
popoł. w Teatrze Wielkim, dokąd przyobiecał przybyć P. 


Prezydent wraz z osobami, 
Szkolną m. st. Warszawy, 
dzieci. 

Na program złoży się dwuaktowy obrazek sceniczny, 
„Uczcijmy dzień Pana Prezydenta“, „specjalnie napisany 
przez kierowniczkę jednej ze świetlic szkolnych p. Izdeb- 
ską i odegrany przez dzieci szkolne przy udziale kilku chó- 
rów dziecięcych. 

Na zakończenie delegacja dzieci wręczy p. Prezydęn- 
towi album przygotowane na dzień 1 lutego. 


zaproszonemi przez Radę 
która organizuje to święto 


Zakończenie międzynarodowej konferencji kolejowej 


Dn. 9 b. m. zakończyła prace międzynarodowa konfe- 
rencja kolejowa w Warszawie, oraz komisje wyznaczone 
przez tę konferencję. : 

Konferencja ta miała na celu jaknajszybsze wprowa- 
dzenie w życie bezpośredniej komunikacji osobowo-baga- 
żowej expressowej (chodzi tu o przewóz towarów pasażer- 
skiemi pociągami pośpiesznemi) pomiędzy Z.S.R.R. z jed- 
nej strony, a państwami Środkowej Europy i państwami 
bałtyckiemi — z drugiej, tranzytem przez Polskę. oraz 
między państwami bałtyckiemi i Sowietami. Konferencja 


Zapowiedź zniesienia 


Na wczorajszem posiedzeniu senackiej komisji budże- 
towej minister Komunikacji, nż. Kühn zakomunikował sena- 
torom, że w konstrukcji taryf osobowych ministerjum dąży 
do zniesienia klasy IV i I.ej. Klasa IV została odziedzi- 
czona w spadku po Niemcach i jest używana w lokalnym 


ustaliła w formie ostatecznej tekst konwencji kolejowej, 
regulującej wzajemny stosunek między władzami kolejo- 
wemi zainteresowanych państw i rozstrzygającej sporne 
sprawy taryfowe. Komisje opracowały projekty podręczni- 
ków taryfowych, uregulowały sprawy dotyczące tranzy- 
tu przez Polskę w sposób pomyślny dla polskich kolei. 
O ile centralne zarządy kolejowe państw zaintereso- 
wanych) zatwierdzą projekty taryfowe, spodziewać się 
nałeży, że uruchomienie expressowej komunikacji osobowo- 
bagażowej nastąpi już z dniem l-ym kwietnia r. b. 


i IV klasy w pociągach osobowych 


ruchu osobowym. Zniesienie jej nie napotka na trudności. 
Skasowanie I klasy jest oparte na dotychczasowem do- 
świadczeniu, które wskazuje, że jest ona w wyjątkowo ma- 
łem użyciu. Klasa I będzie pozostawiona w pociągach na 
szlakach międzynarodowych. 


tycznej Wiedry Przemysłowej — Nowy-Świat 17 m. 1. Po 
odczycie dyskusja. Wstęn wolny. 

— PROJEKT DWORCA GŁÓWNEGO 

Projekt Dworca (iównego w Warszawie, opracowany | 
przez prof. inż. arch Czesława Przybylskiego i prof. inż. dr. | 
Andrzeja Pszenickiego, po rozpatrzeniu przez zaproszonych 
rzeczoznawców. wybitnych architektów, a nasiępnie przez | 
Radę Techniczną M. K. został zatwierdzony przez ministra 
Komunikacji. Ministerjum Kemunikacji chcąc umożliwić zazna- 
jomienie się z tym projektem szerszemu ogółowi, pestano- 
wiło wystawić go na widok publiczny w Muzeum Kolejo- 
wem. Zatwierdzony projekt i model dworca będą dostępne 
dla publiczności do 1 kwietnia. Muzeum Kolejowe mieści się 
w domu przy ul. Nowy Zjazd Ne 1 w Warszawie i otwarte 
jest we wtorki i czwartki oraz w niedziele i święta od godz, 
10 do 14-el, 

— 300 TYSIĘCY ZŁOTYCH POŻYCZKI 

Na ostatniem posiedzenu Kom. Rozbudowy przyznano 
300 tys. zł. pożyczki kilku spółdzielniom budowlanym, które 
ebecnie będą mogły doprowadzić do końca rezpoczęte budowy. 

— NOWE NAZWY ULIC 

Na ostatniem posiedzeniu komisji nazw ulicznych nadano 
nazwy ulicom znajdującym się na terenie 2l-ge komisarjatu, 
Nowe nazwy otrzymały 34 ulice. 


Z sądów 


B. WOJEWODA LAMOT 
CONTRA ADAM NIEMOJEWSKI 

Sąd Okręgowy rozważał sprawę redaktora „Myśli Nie- 
podległej* Adama Niemojewskiego o zniesławienie b. woje- 
wody pomorskiego Lamota, 

W charakterze Świadków powołani zestali m. in. prof. | 
Bartel, min, Sławoj Składkowski, marszałek Trąmpczyński, | 
ks. bis. Fulman. Rosprawie przewodniczył sędzia Herma- | 
nowski, oskarżał prokurstor Grabowski, obrone wnosił adw. | 
Gustaw Beylin. Z powodu niestawienia się kilku świadków, : 
sąd pestanowił na wniosek adw. Beylina rozprawę odioczyć. 


Ruch wydawniczy 


„PRZEGLĄD KATOLICKI“ 

„Przegląd Katolicki“, wychodzący już lat 70, wydał 
ostatnio numer, poświęcony uczczeniu dziesiątej rocznicy | 
pontyfikatu Piusa XI, Numer otwiera łaciński akrostych 
pochwalony pióra O. Aniceta, dalej następuje artykuł, o- 
mawiający „Działalność Piusa XI“ nap. przez 'ks. dr. J. 
Zawidzkiego, następnie art, Józ. Czarneckiego p, t.: „Pius 
XI jako protektor nauk“, -wreszcie ks. Szambelańczyk oma- 
iwa „Życie Ojców“. Całości numeru dopełnia żywa kro- 
nika. 


Ciągnienie Loterji 


Wczoraj w pierwszym dniu ciągnienia 4-ej klasy 24-€j 
polskiej loterji państwowej główne wygrane padły Ak 
nast. numery: 

100.000 zł. — 157984, 

15.000 zł. — 100069. 

5.000 zł. — 90050. 

2.000 zł, — 21228. 

1.000 zł. — 33564 86501 154764. 

600 zł. — 42212 78060 127422 128931, 


Z Teatrów 


NARODOWY. Dziś 3-aktowa sztuka Stan. Miłaszew- 
skiego „Drugie imię miłości* z Gorczyńska. Samborskim 
i Wesołowskim w rolach naczelnych. W końcu przyszłego 
tygodnia arcydzieło szyllerowskie „Don Karlos“. 

NOWY. Dziś i iutro dramat W, Sommerset Maug- 
hana p. t. „Święty płomień". W rolach naczelnych: M. Du- 
leba, H. Gromnicka, K. Ankwiczówna, W. Biegański. Łusz- 
czewski. 

LETNI. Dziś ! jutro „Omal nie noc poślubna” z Ma- 
licka. Osterwa. Grabowskim. Ge'lówna. Hnydzińskim. 

W próbach końcowych pod kierunkiem reżyserskim J. 
Śliwickiego nowa komedia W. Rapackiego „Cichy wspól- 
nik“ z Ćwiklińska, Leszczyńskim i Fertnerem Premiera 
w połowie b. m. 


POLSKI. Dziś premiera sztuki Katajewa  „Defrau- 
danci“, w reżyserii Aleksandra Zelwerowicza. który je- 
dnocześnie gra jednego z tytułowych bohaterów sztuki, 
W głównej roli kobiecej wystapi specialnie zaangażowa- 
na świetna artystka Seweryna Broniszówna Efektowne 
dekoracje do 16-tu obrazów sztuki skomponował Stani- 
ah + baere 

« Dziś „Szczęście od futra" z Milą Kamińska. 
Gryf Olszewska. Zelwerowiczem. Boneckim i Pawiowe 


skim. 
„ATENEUM“. Dziś „Damy | Huzary”. 
„BANDA”. Dziś znakomita rewia „Banda Na- 


przód“ z H. Ordonówna i Loda Halama na czele zespołu. 
„WESOŁE OKO". Dziś rewia „Bawmy sie w miłość”, 
„MORSKIE OKO“. Dziś i jutro rewia p. t. „Przez 
dziurke od klucza”, Udział biora: Halama. Parnel, Stani- 
sław Gruszczyński. Leon Wyrwicz. J, Sokołowska j in. 
QUI PRO QUO. Teatr „Qui pro Quo". pod kiero- 
wnictwem artvstyvcznem p. Jerzego Boczkowskiego. otwie- 
ra w najbliższych dniach podwoje. Na otwarcie dana be- 
dzie wielka rewia aktualno - polityczna. 
„NOWY ANANAS”. Dziś przedstawienie zawieszone. 
Jutro premiera p. t. „Powszechne rozbrojenie*, 
BEZPŁATNY TEATR DLA WSZYSTKICH w Łazien- 
kach (Pomarańczarnia). codziennie 2 przedstawienia: o g. 
12-ei i o g. 4-ei popoł. dla wszystkich p. t. „Miała baba 
koguta“. 
CYRK STANIEWSKICH. Dziś, o g. 4 m. 15 i 8 m. 15 
powtórzenie premiery nowego programu. 16 światowych 
atrakcyj i 120 krokodyli kapitana Walla. 


Z FILHARMONJI. Dziś na koncercie syvmfonicznym 
wystapi Świetny pianista Benno Moiseiwitsch, od szereeu 
lat zamieszkały zagranica. dzie występuje na naiwiek- 
szych estradach świata. Koncertem dyrvzuje Walerian 
Bierdiaiew. W programie: 2-gi koncert fortepianowy Rach» 
maninowa. 5-ta Symfonia Dworzaka i Suita z bal. „Sv- 
rena“ W. Maliszewskiego. która będzie wykonana poraz 
pierwszy. 


Repertuar kinoteatrów 


Apollo (Marszałkowska 106): — „Cham“. 
Atlantic — (Chmielna 33): — „Plan W*. 
Capitol — „Romanse cygańskie". 
` Casino (Nowy Świat): — „Ułani... ułant..* 
Colosseum (Nowy Świat): — „Przygoda miłosna”. 
. Hollywood — „Szyb L. 23*, 
Majestic — „Gloria“. 
Filharmonia — .Aniołowie plekta“. j 
Palace (Chmielna 9); — „W mrokach wielkiego mia- 


sta“. 
Pan (Nowy Świat 40): — „Romanse cygańskie“, 


Stylowy (Marsżałkowska 103): — „Bezimienni bohate- 
rewie“. 

Światowid (Marszałkowska 111) — „Tragedja amery« 
kańska*. at, 
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Tydzień Rolniczy 


CO TO JEST INTERWENCJA ZBOŻOWA? 


Atakowana wielokrotnie z racji politycznych 
przez opozycję gospodarcza akcja interwencyjna 
Państwa na rynku zbożowym — doczekała się 
wreszcie krytyki merytorycznej w enuncjacji, 
pochodzącej z „kół wielkopolskich kupców zbo- 
żowych*, a zamieszczonej w „Dzienniku Poznań- 
skim“ z dnia 5 b. m. Wspomniana enuncjacja | 
anonimowa (treści jej żadną miarą nie można 
przypisywać redakcji pisma, które ją zamieściło) 
zawiera w sobie przedewszystkiem bardzo na- 
pastliwą krytykę p. Ministra Rolnictwa, oraz 
cały szereg inwektyw i fałszywych sądów o. 
działalności państwowego aparatu zbożowego, 
popularnie zwanego w skrócie Pezetami. 


Nie jest rolą ekonomisty pouczać o niewła- 
Ściwości pisania pod adresem ministra Rzeczy- 
pospolitej, że jego sąd jest „pozbawiony wszel- 
kich podstaw“, jak głosi dosłownie enuncjacja, 
imputując tym sposobem ministrowi najdalej po- | 
suniętą lekkomyślność. Widocznie panowie kup- | 
cy wielkopolscy nie dostrzegli nieodpowiedniej 
formy krytyki. Zdarza się to czasami. Natomiast. 
ich krytyka merytoryczna akcji interwencyjnej. 
stronnicza, a rzekomo w imię interesów rolnic- 
twa wypowiadana, domaga się odpowiedzi, któ- 
raby wyjaśniła ogółowi rolnictwa, jaką rolę od- 
grywa i za pomocą jakich środków działa nasz 
system interwencji. 


Interwencja zbożowa w Polsce jest oparta 
na systemie swoistym, zbudowanym nie na pod- 
stawie doktryny, ale wytworzonym empirycznie, 
na mocy doświadczeń ostatnich trzech lat. Skła- 
da się on z trzech elementów: popierania ekspor- 
tu przy jednoczesnej ochronie celnej, zastawu 
rejestrowego oraz skupu zboża przez państwo. 
Trzy te sharmonizowane z sobą elementy, jak się 
okazało, wtedy są skuteczne, to jest moga po- 
wstrzymywać spadek cen, a nawet wywołać 
zwyżkę, o ile działają razem; każdy z nich z 
osobna, jak wykazało życie, rezultatów pożąda- | 
nych nie daje. 


Praca, jaka tu się odbywa, podlega prawom 
teorji nadwyżek. Polega ona na tem, że gdy na 
jakimś rynku ilość, dajmy na to, 100 ton towaru. 
zaspakaja rynek i ustala cenę towaru na cyfrze 
X za tonę, to zjawienie się na tym rynku dodat- 
kowych 10 ton da spadek ceny nie o 10 proc., 
lecz znacznie większy. Odwrotnie, brak dzie- 
sięciu ton na tym rynku da zwyżkę wyższą od. 
dziesięciu procentów. Gdy więc pragnę utrzy- 
mywać rynek w równowadze, winienem zdej- 
mować ciążące na nim nadwyżki. I tu znowu. 
działa prawo wtórne, ważne dla oszczędzania. 
energji pracy. Mianowicie akcja zdejmowania | 
nadwyżek, doprowadzająca rynek do równowa- 
gi, musi osiągać swój punkt optimum. Jeśli go 
przekracza — jest to wydatkowanie energji nie- 
proporcjonalne do rezultatów osiąganych. Nie 
dociągnąć zaś do punktu optimum — jest stratą 
energji bez żadnych rezultatów. 


Zjawiska te są znane i zrozumiałe dla każ- 
dego rolnika w jego własnym zakresie pracy: 
zasilanie gleby nawozami wymaga wypośrodko- 
wania punktu optimum, którego przekraczanie 
nie daje zysków proporcjonalnych do wkładów. 


W naszym systemie interwencji podział pra- 
cy pomiędzy poszczególnemi elementami skła- 
dowemi jest widoczny: premjowanie usuwa nad- 
wyżki za granicę celną, zastaw — winkuluje ziar- 
no, wstrzymując jego nadmierną podaż w nie- 
odpowiednim czasie, skup usuwa pojawiające się 
nadwyżki. Usuwając nadwyżki z rynku. apa- 
rat skupu jednocześnie coś musi z niemi robić. 
Aparat usuwa je zagranicę po cenach niższych 
nieraz od ceny zakupu, na czem właśnie polega 
deficytowość akcji interwencyjnej skupu i sprze- 
daży boża. Przy tej okazji aparat skupu spełnia 
jeszcze jedno zadanie: posiadając duże zapasy 
zboża i odpowiednie Środki staje się on dla od- 
biorcy zagranicznego poważnym oddawcą, jest 
wobec niezo silną ręką kupiecką: nie nerwową, 
nie poddającą się aktualnościom rynku zagra- 
nicznego, niepozwalającą dyktować sobie ceny. 
Zachowywać się tak może tylko państwo, zde- 
cydowane tracić na handlu w. imię wyższych za- 


łożeń — na luksus ten nie może sobie pozwalać 
kapitał kupiecki prywatny. 

Jakie są rezultaty takiego traktowania rze- 
czy? Gdy przed wejściem Pezetów na rynek, 
nasze żyto zagranicą, podawane przez sto licy- 
tujących się cenami w dół rąk eksporterskich, 
stało przeciętnie niżej o jednego florena (około 
3,55 zł.) na kwintalu, to już w roku wzięcia ży- 
ta w ręce przez Pezety ceny osiągane były prze- 
ciętnie wyższe o florena od cen żyta rosyjskie- 
go. Tym sposobem skoncentrowanie wywozu w 
jednym ręku dało całości naszego eksportu zysk 
zupełnie określony, coś w rodzaju dodatkowej 
premji. A co dało polskiemu wielogłowemu 
eksportowi? Trudno taić: dało mu poważne 
skurczenie się zysków. Wyjaśnienie jest proste. 
W tym czasie, gdy już działały premie, jak to 
wszyscy rolnicy pamiętamy, istniały w kraju 
dwie ceny: jedna dla producenta, wewnętrzna, 
cena zakupu przez eksportera, druga dla ekspor- 
tera, złożona z ceny zagranicznej plus premia. 
Eksporter-kupiec, pobierając premię, mały tylko 
odsetek oddawał rolnikowi. Reszta szła do kie- 
szeni eksportera, dużo szło do kieśzeni odbiorcy 
zagranicznego, bo słaby eksport licytował się w 
dół i oczywiście swoje ustępstwa z ceny potra- 
cał z premji. Gdy na rynek weszły Pezety — 
dwoistość cen ustąpiła. W zakresie żyta Peze- 
ty, dziś zwłaszcza, stały się de facto jedynym 
niemal eksporterem, a dla zbożowego — odbior- 
cą. Elastyczny zysk kupca skurczył się do pro- 
wizji zarobku komisowego. I chociaż wzamian 
za to kupiec zbożowy znajduje się w sytuacii 
technicznie lepszej, bo ma odbiorcę stałego, bio- 
rącego całą podaż, płacącego gotówką lub nawet 
awansującego zakupy, nie chce © zapomnieć o 
dawnych czasach. ` 


Jakby wyglądał jednak nawrót do tych daw- 
nych dobrych czasów dla rolnika? Zbadajmy 
to na przykładzie. Dziś cena żyta na rynku eu- 
ropejskim wolnym waha się od 5 florenów w dół. 
Rynek jest nasycony, tendencja ospała. 

Czy można w takich warunkach eksporto- 
wać? Owszem można, ofiarując żyto po cenie 
jeszcze niższej, to znaczy niżej 5 florenów, niżej 
17,5 zł. cii porty odbiorcze. Rezultat jasny. Ry- 
nek zasycany coraz tańszem żytem, reagowałby 
coraz większą zniżką, na tle której rozgrywa- 
łaby się licytacja in minus pragnącego za wszel- 
ką cenę eksportować kupca polskiego. Bo ku- 


piec eksporter jest z natury rzeczy pośrednikiem, | 


pracującym na krótkiej fali, z ręki do ręki. Ce- 
na towaru jest dla niego rzeczą drugorzędną, 


w niej pokrywać swoje straty, potrącać z niej 
swój zysk, oddając mały tylko odsetek rolniko- 
wi, albo małej części rolników. 


SPRAWA RENTOWNOŚCI 


Pod względem powierzchni, zajętej przez lasy, Polska 
znajduje się na szóstem miejscu w Europie, a pod wzglę- 
dem lesistości, t. j. stosunku powierzchni zalesionej, do 
ogólnej powierzchni — na trzynastem. ' Jeżeli dodamy, że 
po Rosji i krajach skandynawskich jesteśmy największym 
eksporterem drzewa, wówczas łatwiej będzie nam zrozu- 
mieć znaczenie z punktu widzenia ekonomji narodowej, 
sprawy gospodarowania na ca 9 miljonach ha polskich la- 
sów, Znaczenie to podkreśla jeszcze fakt, że w okresie 
najlepszym, t. i. w r. 1928, wpływy z eksportu drzewa 
stanowiły % naszego dodatniego salda z obrotu z zagra- 
nicą. 

Przytoczona garść cyfr wskazuje, że lasy w Polsce 
stanowią zarówno poważny kapitał, jak również, że po- 
siadają znaczenie dla rozwoju bieżącego życia gospodar- 
czego, ` 

` Oczywiście produkcja leśna jest ściśle związana ż roz- 
wojem przemysłu i handlu drzewnego. Niedomagania w 
jednej z tych dziedzin odbijają się natychmiast w sposób 
ujemny na pozostałych dwuch. W chwili obecnej handel 
cierpi na zmniejszenie rynków zbytu, przemysł drzewny— 
przedewszystkiem na brak kredytu è trudności finanso- 
we, produkcja leśna — na nadmierny wyręb i zużytko- 


Krajowi właściwie nie o to chodzi. Chodzi 
o to, aby miljony: złotych, wydawane z podat- 
kowego grosza na premie, służyły nie tym 400, 
czy 500 tysiącom ton zboża eksportowego, lecz 
aby podnosiły cenę każdego kwintala całej ilo- 
,Ści, będącej w obrocie towarowym Polski, a ta 
| przekracza cyfrę 2⁄2 miljona ton rocznie. Nikt 
inny, tylko właśnie Pezety swoją działalnością 
pozwalają na wyciąganie takiej właśnie korzy- 
iści z zasady premjowania. 

Wracając zaś do treści wymienionej na DO- 
czątku enuncjacji, podkreślić należy, że widzimy 
| tam przedewszystkiem gorące życzenie, aby 
| Pezety „wyniosły* się z Wielkopolski. My so- 
(bie sami załatwimy eksport bez waszej pomo- 
cy — oto myśl przewodnia enuncjacji. 

Niestety, właśnie tamten teren, tamten punkt 
wylotowy naszego eksportu nie może być po- 
rzucony przez Pezety w interesie rolnictwa i 
tamtejszego i całej Polski. Dowodzi tego mimo- 
wiednie sama enuncjacja. Czytamy tam miano- 
wicie, że wysoka cena żyta w- stosunku do cen 
zagranicznych, nawet w okresie wstrzymania 
chwilowego zakupu przez Pezety, nie pozwala 
kupcom zbożowym, którzy nabywali po wyso- 
kiej cenie, na robienie zniżki. Świetnie, ale kto 
tę cenę wysoką zrobił? Pezety! Jest to dydak- 
tyczna funkcja Pezetów, że nauczyły kupiectwo 
być haussistami, a nie baissistami. Dlatego na- 
wet celowe osłabienie tempa nie kładzie ceny 
zboża gwałtownie, trzyma ją przez samą inercję. 


Nikt nie może pragnąć zlikwidowania tak 
ważkiego w strukturze gospodarczej czynnika, 
jakim jest kupiectwo zbożowe. Nie pragną tego 
z pewnością i Pezety. Wprost przeciwnie, tylko 
bez kupca czy prywatnego, czy spółdzielczego 
nie mogłyby wykonywać swych funkcyj uprzą- 
tania nadwyżki z rynku. Są one nadbudówką 
tylko, super-kupcem, zwłaszcza w zakresie żyta. 

Jeśli w skutku tego dają dawnemu eksporte- 
rowi dzisiaj tylko zysk komisowego, to w za- 
mian za to rozszerzają dodatnie skutki swej 
działalności na całość polskiego rolnictwa. A to 
właśnie jest ich zadaniem: podnoszenie ceny zbo- 
ża w miarę Środków roztropnie użytkowanych. 

Dla rolnictwa pojęcie eksportu jest środkiem 
do celu, dla kupca z okręgu eksportowego celem 
jest eksport. Jeśli jednak cena rynku wewnętrz- 
nego jest wyższa od ceny wywozu, co rolnika 
wtedy obchodzi eksport? 

Nie przez złośliwość pod adresem kupiectwa 
wielkopolskiego prowadzi Rząd kosztowną akcję 
interwencyjną w ten właśnie, a nie inny sposób. 
| Świadoma i końsekwentna myśl państwowa czu- 
!wa nad tem, aby z interwencji zbożowej miała 


(chodzi o obrót i możliwie wysoką premię, aby pożytek całość, a nie jedynie pewne okolice czy 


nawet grupy. 
| Ignacy Feliks Kozłowski 


GOSPODARSTW LEŚNYCH 


Doceniając znaczenie sprawy rentowności gospo- 
darstw leśnych, jako podstawy zarówno przemysłu drzew- 
nego, jak i handlu drzewem, ruchliwe Towarzystwo Eko- 
nomiczne w Krakowie  poświęciło tej sprawie wieczór 
dyskusyiny, a następnie wydało niezwykle ciekawą bro- 
szurę d-ra Rudolfa Frommera p. t. „O poprawie rentow- 
ności gospodarstw leśnych“. 

Pierwszą przesłanką — dowodzi wymieniony autor, 
zmierzającą do poprawy rentowności lasów, jest zdoby= 
cie zaufania kapitałów, ulokowanych w lasach. Porów- 
nanie cen drzewa, przyrostu i kapitału unieruchomionego 
w lasach dobrze gospodarowanych stwierdza, że rentow= 
ność leśnictwa wzrasta. Tak np. w Wirtembergji kapitał 
zainteresowany w lasach w r. 1888, dawał 3 proc., na- 
stępnie zaś odsetek stale wzrastał, aż w r. 1927 wyniósł 
5,5 proc. Postępu rentowności nie przerwały ani zmiany 
polityczne, ani ekonomiczne, jakie w tym stosunkowo dłu- 
gim okresie zachodziły. 

Drugą ważniejszą okolicznością jest sprawa oddłuże- 
nia gospodarstw leśnych. Kredytów bowiem  oprocento- 
wanych na 12 i wyżej procent rocznie nie może znosić 
gospodarstwo, przynoszące od 3 do 5,5 proc. renty, Kre- 
dyty, z iakich korzysta polska produkcja leśna są tak 


wywanie kapitałów, płynących z wyrębu na cele, nie-| drogie, że nietylko zjadają dochód z gospodarstwa, ale 


związane z gospodarką leśną. 


również i część kapitału. Przy takich warunkach pro- 
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ducent musi starać się o powiększenie rocznego  cięcia,, tkwiącego w lesie. 


„DZIEŃ POLSKI, 12 lutego 1932 r. 


Przykładowo powiedzmy, że las: 


ażeby opłacić bieżące zobowiązania. Dlatego też właści- | świerkowy w miejscowości X ma kolej rębu 110 lat, otóż | 


ciel lasu nie może wypracować funduszów, potrzebnych 
do wykonania koniecznych inwestycyj natury technicznej, 
bez których wartość lasu musi zmaleć. 

Dr. Frommer podaje jako przykład majątek, posiada- 
jący 18.000 ha lasu, obciążony dolarowemi listami zastaw- 
nemi w wysokości 180.000 dolarów. Odsetki ; amortyza- 
cja wynoszą rocznie 21.800 dolarów, podczas gdy etat 
rębny — około 16.000 mtr., co posiada na pniu wartość 
około 20.000 dol. Powstaje zatem pytanie, skąd pokryć 
brakującą resztę odsetek, koszta zarządu, zalesienia, po- 
datku i t. p. 

Pobieżne nawet zastanowienie się każe uznać, iż 
podstawową sprawą dla majątków leśnych jest ich od- 
dłużenie, bez którego muszą one ponosić straty i trwonić 
materjał drzewny. 

Leśnictwo wymaga bardzo dużych kapitałów, ponie- 
waż zaś na dostatecznie tanie kredyty liczyć nie można, 
należy w ten sposób dysponować majątkiem, zawartym 
w drzewostanach, aby przy jego pomocy usunąć najważ- 
niejsze niedomagania gospodarki leśnej. W tym celu na- 
leży odpowiednio wykorzystać koleje rębu (kolej rębu 
jest to ilość czasu, dzieląca powstanie drzewostanu od je- 
go użytkowania, czyli od siewu lasu do wyrębu). 
rębu zależą od gatunku drzewa, etnografji siedliska, 
względów ekonomicznych i t. p. 

Obniżenie kolei rębu pozwala uwolnić część kapitału, 


Koleje ; 


wycięcie go po 80 latach zwolni gotówkę, która byłaby | 
związana jeszcze 30 lat w lesie. Tego rodzaju obniżanie | 
kolei rębu i wykorzystanie uruchomionego przeto kapitału 
na cele, niezwiązane z daną gospodarką leśną, byłoby 
zwykłą dewastacją. Natomiast, jeśli otrzymaną gotówkę 
zużyje się na oddłużenie i na właściwe urządzenie lasu, 
wówczas dany objekt leśny zyska odrazu pod względem | 
rentowności, a w niedługim czasie i pod względem war- 
tości. 

Cała sprawa polega na tem, aby zezwolenie na obni- 
żenie kolej zrębu było uwarunkowane włożeniem uzyska. 
nych kwot na specialiie konto, podlegające kontroli władz, 
oraz Ly użytkowanie tych kwot było przeznaczone jedy- 
nie na dwa cele, a mianowicie: albo na oddłużenie ma- 
iątku leśnego, albo na wykonanie czynności meljoracsj- 
nych w danej gospodarce leśnej zgodnie z uprzednio za- 
twierdzonym planem. 

Pomimo, że w chwili obecnei rynek drzewny nie po- 
trzebuje większej podaży, to jednak koncepcia d-ra Froma | 
mera teoretycznie wydaje się słuszna i powinna poruszyć | 
zainteresowane sfery. Realizacja jej bowiem wymaga | 
przygotowań, a przez ten czas na rynkach odbiorczych 
mogą zajść zmiany, ułatwiające wykonanie obniżenia k^- 
lei rębu, a więc i wyrzucenia większej ilości drzewa na 
rynek, 


Z. 


PRACE OPINJODAWCZEJ KOMISJI ROLNEJ 


W dniu 10 b. m, odbyło się pod przewodnictwem mi- 
mistra Rolnictwa d-ra L. Janta-Połczyńskiego Il-gie Ze- 
branie Opinjodawczej Komisji Gospodarczej. Porządek 
dzienny zebrania wypełnił szereg niezmiernie ważnych 
bieżących spraw ekonomiczno-rolniczych. 


W sprawie współudziału organizacyj rolniczych w 
akcji likwidacji uciążliwych zobowiązań rolniczych, oży- 
wiona dyskusja wywiązała się zwłaszcza nad kwestją spe- 
cialnych form pomocy finansowej dla małorolnych. W ce- 
lu gruntownego opracowania powyższego zagadnienia zo- 
stała wybrana podkomisja, która ma: wj najbliższym, czasie 
przygotować projekty odpowiednich wniosków. W spra- 


. wie polityki tłuszczowej Komisja przyjęła do wiadomości 


informacje, dotyczące konferencji, zwołanej w tej sprawie, 
celem uzgodnienia stanowiska zainteresowanych sfer prze- 
mysłowych i rolniczych. Co się tyczy zagadnienia impor- 
tu kukurydzy, Komisja wypowiedziała się zasadniczo prze- 
ciwko przywozowi tego artykułu z zastrzeżeniem, że w 
granicach konieczności importu organiczonych ilości kuku- 
rydzy i końskiego zębu, wskazanej motywami natury 0- 
gólno-gospodarczej, cała akcja powinna być skoncentro- 
wana wi rękach P, Z. P. Z., w ścisłem porozumieniu z Mi- 
nisterjum Rolnictwa, ź 


Poruszono również sprawę zaopatrzenia w paszę oko” 
lic dotkniętych klęską nieurodzaju pasz treściwych i ob- 
iętościowych. Komisja 'wyraziła opinię o konieczności | 
przyjścia z pomocą kredytową w tym zakresie rolnictwu, 
zwłaszcza zaś najbardziej dotkniętym klęską powiatom 
podgórskim województwa krakowskiego. W sprawie 
standaryzacji eksportu rolniczego, Komisja uznała wielką | 
doniosłość opracowanych ustaw standaryzacyjnych, a to; 
wobec trudności eksportowych, stwarzanych przez poli- | 
tykę barjer celnych, stosowaną dziś przez większość: 
państw, 


W wyniku dyskusji nad sprawą syndykalizacji eks- | 
portu, została powołana podkomisja dla zbadania sprawy 
działalności Syndykatu Eksporterów Trzody Chlewnei. W 
charakterze informacyjnym zreferowano szereg bieżących 
spraw, dotyczących eksportu ważniejszych artykułów” rol- 
niczych, zwłaszcza jęczmienia i masła. W sprawie ochro= 
ny celnej produktów rolniczych postanowiono drogą an- 
kiety zebrać odpowiednie dane, dotyczące postulatów rol- 
nictwa w tym zakresie. Wreszcie w sprawie organizacji 
uboju wybrano podkomisję, której zadaniem będzie roz- 
patrzenie postulatów sfer rolniczych w powyższej kwestji; 
i opracowanie odpowiednich wniosków, 


Z RYNKÓW ZBOŻOWYCH 


W ciągu bieżącego roku rolnego słyszy się ze wszyst” 


silne 


Operacje tego rodzaju wywierają na rynek 


kich stron skargi na zmniejszone obroty Światowe zbo- | wrażenie, poddaje im się zwłaszcza spekulacja, która pra- 
żem. Tymczasem dane statystyczne mówią zupełnie co gnie ie zdyskontować nadmiernie szybko, na skutek oze- 
innego. Okazuje się bowiem, że załadowania okrętowe | go następuje reakcja i rynek wraca do stanu poprzednie- 
od 1 sierpnia 1931 r. do obecnej chwili są o 1/4 miliona | go, pomimo, że statystyka stwierdza, że stoki zostały 
ton większe, aniżeli w tym samym okresie ubiegłego ro- znacznie -pomniejszone. Zanalizowanie szeregu tych wy-| 
ku. Ponieważ zaś, ogólnie biorąc, niesprzedane zapasy w | padków nasuwa myśl, że te wielkie tranzakcje posiadają | 
Europie są mniejsze od zeszłorocznych, należy sądzić, że mniejszą realną siłę, aniżeli drobne, ale stałe obroty ku- | 
owe załadowania zostały skonsumowane bez reszty, Zwa- | přeckie, które działają dzień w dzień, bez przerwy. 
żywszy na tę okoliczność oraz zdecydowanie mniejsze | Jeżeli idzie o okres obecny, to niewątpliwie nie bez 
ostatnie zbiory Światowe, możnaby oczekiwać już od dość | ujemnego wpływu na rynek pozostaje akcja sprzedażna 
dawna trwałej zmiany na lepsze na rynkach zbożowych. Argentyny. i Australii. Oba te kraje muszą się spieszyć, 
Zmiana ta jednak nie nastąpiła i wypada zanalizować aby móc ulokować więksżą część posiadanych nadwyżek 
przynajmniej główniejsze przyczyny, utrzymujące dotych- z nowych zbiorów przed żniwami na półkuli północnej. 


czasowy niski poziom cen. | Jako okoliczność dodatnia występuje coraz silniej 


Przygotowania 
do kwalifikacji nasion zbóż 


W związku z nadchodzącemi siewami wiosennem? 
Wydział Nasienny C. T. O, i K. R. przypomina swoim 
członkom i gospodarstwom, które mają zamiar w roku 
bieżącym kwalifikować swoje zasiewy zbóż o warunkach 
jakie muszą być spełnione przed zgłoszeniem zbóż do 
kwalifikacji. 

Wszystkie kartki i etykiety znajdujące się w wor- 
kach z nabytem ziarnem, jakoteż i plomby worków oraz 
rachunki — powinny być zachowane w celu przedstawienia 
ich Wydziałowi jako dokumentów, We wszystkich zbo- 
żach siewnych kwalifikowanych w oryginalnych, pierw- 
szych i drugich odsiewach powinny być w workach kart- 
ki kwalifikacyjne, wydane przez Wydział albo Sekcję Na- 
sienną w dowód zakwalifikowania ziarna. Zboża orygi- 
nalne, choćby nadesłane wprost od hodowcy, powinny 
również posiadać. w workach kartki kwalifikacyjne, nieza- 
leżnie od etykiety hodowcy, Przy siewach należy prze- 
strzegać, aby na jednym folwarku produkowana była jak- 
najmniejsza ilość odmian jednego gatunku. Kwalifikowane 
są wszystkie odmiany krajowe, zapisane w Reiestrze Od- 
mian Oryginalnych, prowadzonych przez Sekcję Central- 
ną do Spraw Nasiennych i 

Z odmian zagranicznych zbóż jarych kwalifikowane 
będą na terenie Wydziału Nasięnnegd C. T. O. i K. R. 
tylko następujące: żyto Petkus, owies: Biały Orzeł, Fin- 
dling Bensinga, Gwiazda, Królewski, Ligowo TI, Szlansted- 
ski, Silberx Ligowo, Złoty Deszcz II, Zwycięzca, Żółty 
Lochowa; jęczmień:  Danabia Ackermana, Frankoński, 
Hanna Proskowetza, Isaria Ackermana, Marchijski, Zwy- 
cięzca. , Inne odmiany zagraniczne przyjmowane do kwa- 
lifikacji nie będą, Odmiany zagraniczne innych roślin bę- 
dą do: kwafifikacji przyjmowane. 

W sprawie kwalifikacji ziemniaków będzie ogłoszony 
specjalny komunikat. 


ka .* s 


Każdy nabywca zboża siewnego może sprawdzić, czy 
otrzymał ziarno odpowiadające normom, 

Należy w tym celu, niezwłocznie po otrzymaniu na- 
sion, pobrać próbkę według przepisów zawartych na kart- 
kach kwalifikacyjnych i przesłać je do oceny Wydziałowi 
czy Sekcji Nasiennej, która nasiona zakwalifikowała, Oce- 
ny takia robione są bezpłatnie. 


Wywóz płodów rolnych 
do Szwajcarii 


W związku z wygaśnięciem traktátu . handlowego 
szwajcarsko-niemieckiego odbyła się w Państwowym In- 
stytucie Eksportowym konferencja, której celem było u- 
stalenie pożądanej dla poszczególnych branż eksportu rol- 
nego wysokości kontyngentów szwajcarskich, 

Obradom przewodniczył dr. Dalkiewicz. W dłuższej 
dyskusji, jaka toczyła się na temat możliwego ustalenia 
kontyngentów importowych do Szwajcarii na jęczmień, 
jaja, masło, wędliny, drób i t. p. produkty, zabierali głos 
przedstawiciele ministeriów Przemysłu i Handlu oraz rol- 
nictwa, Związku Eksporterów Zboża, Związku Eksporte- 
rów Trzody i Organizacyj Rolniczych. 

W wyniku obrad, przedstawiciele zainteresowanych 
wywozem do Szwajcarji zrzeszeń gospodarczych, zobo- 
wiązali się w najbliższym czasie dostarczyć wyczerpują- 
ce materiały cyfrowe, które będą mogły służyć za pod. 
stawę do przyszłych rokowań z czynnikami miarodajnemi 
Szwajcarii. 


INFORMACJE 


— ZWIĘKSZENIE UBOJU ZWIERZĄT RZEŹNYCH 
Obserwowana od dłuższego czasu w Polsce zwięk= 
szona podaż zwierząt rzeźnych, znalazła dobitny wyraz 


Światowy obrót zbożowy nie uległ więc zmniejszeniu, | zmniejszenie ograniczeń importowych ze strony szeregu | W opublikowanym ostatnio w „Wiadomościach Statysty- 
ale zaszły zmiany zarówno w geografji odbioru jak i W | państw europejskich, które muszą korzystać coraz więcej | cznych* wykazie uboju zwierząt gospodarskich. Cyfry 
formach tranzakcyj. Ze zbadania przeznaczenia ZbOŻO- z przywozu, wobec wyczerpywania się zapasów zboża tam podane dotyczą trzeciego kwartału 1931 r. W tym 
wych ładunków okrętowych widać, że zmniejszył swą Siłę | rodzimego. Rozwój tego zapotrzebowania będzie, oczywi- ¿Okresie poddano ubojowi (cyfry w nawiasach dotyczą 


nabyczą główny dotychczas odbiorca handlu światowego, 
„t į. Europa, która nabyła o 250.000/ton mniej zbóż w po- 
równaniu z omawianym okresem poprzedniego roku, Ta 
okoliczność wpłynęła tak deprymująco, że nie wyrówna- 
ło jej zwiększenie sprzedaży do innych części Świata o 


"500.000 ton. Zwiększenie pojemności rynków pozaeuropei- 


skich traktowane jest widać przez Światowy -handel zbo- 
żem jako czynnik niepewny, nieustabilizowany, podczas 
gdy nadmiernie duże znaczenie przywiązuje się do osła- 
bienia siły odbiorczej dotychczasowego głównego na- 
bywcy. 

Drugim ważnym przejawem w tegorocznych obrotach 
zbożem jest fakt, że wszystkie większe tranzakcje, jakie 
mogły realnie wpłynąć na zmniejszenie światowych zapa- 
sów, były dokonane nie w drodze zwykłego handlu, ale 
w drodze umów z rządami. Przypomnieć należy sprze- 
daże Federal Farm Board'u rządowi niemieckiemu, bra- 
zylijskiemu, chińskiemu, przyczem niektóre z nich były 
dokonane nie za gotówkę, alg w drodze wymiany, na in- 
ny towar, 


| cji bekonów, mleka, masła i jaj, wobec nowej polityki , 


landję oraz Danję zastąpi Anglia, której rolnictwo będzie | stytutem Eksportowym podjęta i 
| 


ście, wzrastał w miarę zbliżania się przednówka. trzeciego kwartału 1930 r.) w sztukach: bydła rogatego 
Poważne posunięcia nastąpią prawdopodobnie naj 813.178 (755.512), trzody chlewnej 1.005.321 (765.695), 
rynku kukurydzy, ponieważ główni jej odbiorcy Holandja | Owiec, baranów i kóz 201.430 (197.864), i koni 2.271 (3.043). 
i Dania stanęły przed koniecznością ograniczenia Saik] — EKSPORT WARZYW 
Producenci rolni na terenie Pomorza zainteresowali 
celnej w Anglji. Czy na skutek tych okoliczności skurczy | Się możliwością eksportu świeżych warzyw na rynki pół- 
się rynek zbytu dla kukurydzy i czy wobec tego przy- | nocne drogą morską i wystąpili z iniciatywą w kierunku 
będzie nowy czynnik utrudniający uzdrowienie ogólnego , Zorganizowania racjonalnego aparatu handlowego do Izby 
rynku zbożowego, jeszcze przesądzać nie można. Być | Przemysłowo-Handlowej w Gdyni. Inicjatywa ta została 
może, że nastąpi jedynie zmiana wśród odbiorców i Ho-| przez Izbę Gdyńską w porozumieniu z Państwowym In- 
rozpoczęto pierwsze 
musiało pokryć ograniczenia importu własną produkcją. |Prace organizacyjne w tym kierunku celem uruchomienia 
W ciągu tygodnia nastąpiła drobna zwyżka cen psze-, tego eksportu już w najbliższym sezonie ogrodniczym. 
nicy na giełdach amerykańskich, POWIĘKSZENIE OBSZARU ZASIEWÓW W 
W Berlinie za 1000 kg. w Rmk.: pszenica 239 — 241 ROSJI 
(235 — 237)ę żyto 197 — 199 (195 į 197), owies 138 — 146. Został ogłoszony urzędowo plan wiosennych  zasie- 
(139 — 147) i jęczmień 153 — 157 (153 — 158), ! wów w. Rosji, według którego powierzchnia zasiewów 
Na rynkach krajowych nastąpiła dość wydatna po-|ma wynieść 260,87 milionów morgów, gdy przed rokiem 
prawa cen pszenicy i nieznaczna żyta. wynosiła 243.69 milj, morgów Z tego obszaru na pszenicę 
przypada 60,5 milj, morgów, za$ ną t, zw. „kultury tech- 
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niczne”* (buraki, len, słoneczniki i t, p.) — 45 milionów 
morgów. 


— NAJWIĘKSZE GOSPODARSTWO STAWOWE 
W EUROPIE i 

Jak wynika ze statystyki czeskosłowackiej, najwięk- 
sze gospodarstwo stawowe w Europie znajduje się w Cze- 
chosłowacii, w  Trzeboni. Zajmuje ono powierzchnię 
12.300 ha. Roczne zużycie paszy dla hodowanych ryb wy- 
nosi 24.000 ctn. Roczna produkcja zamyka się cyfrą 2.000 
cnt. Większość produkcji wywożona jest zagranicę. 


— PREMJE EKSPORTOWE NA LITWIE 

Litewskie min, rolnictwa! przeznaczyło na premje wy- 
wozowe dla pszenicy około 150.000 litów. Stawka prem- 
jowa wynosić będzie 2 lity od 100 kg. Spodziewają się, 
że w ten sposób uda się wyeksportować do Łotwy, 5.000 
ton pszenicy. 


Eksport masła z Polski 


W Państwowym Instytucie Eksportowym odbyła się 
pod przewodnictwem p. dyr. Turskiego konferencja w Spra- 
wie eksportu masła, w której wzięłi udział przedstawiciele 
Mimisterjum Rolnictwa oraz Przemysłu i Handlu i delega- 
ci Związków i organizacyj maśiarskich. Referat na temat 
obecnej sytuacji w eksporcie masła i trudności, z jakiemi 
ostatnio zmuszony jest walczyć eksport, wygłosił p. dr. 
Datkiewicz. W dyskusji nad referatem wyłoniły się spra- 
wy: jakości masła ze względu na wymagania rynków od- 
biorczych poza Niemcami, potrzeby koncentracji eksportu 
i kwestji pomocy finansowej przy eksporcie pionierskim. 
W wyniku dyskusji ustalono — ponieważ rynek niemiec- 
ki naskutek ostatnich podwyżek celnych trzeba uważać 
dla Polski za stracony — należy wykorzystać w szerszej 
niż dotąd mierze rynki zastępcze, a w związku z tem prze- 
prowadzić jaknajszybciej pertraktacje z krajami, które 
wprowadziły ograniczenia importowe, specjalnie zaś z 
Francją. 


Ze względu na wysokie wymagania rynków zagra- 
nicznych, należy podnieść jakość wywożonezgo z Polski ma- 
sła przez jaknajszybsze wprowadzenie pełnej standaryza- 
cji. Zebranie wyraziło opinię, że trzeba podjąć starania, 
celem zwiększenia krajowej konsumcji masła przy ogra- 
niczeniu konsumoji margaryny i wprowadzeniu obostrzeń 
przy przywozie tłuszczów zwierzęcych i roślinnych z za- 
granicy. Dla podniesienia krajowej produkcji kazeiny nar 
leżałoby ograniczyć import kazeiny zagranicznej. Wobec 
trudności eksportowych oraz poważnej zniżki wartości ma- 
sła, powinna nastąpić rewizja taryty przewozowej na pol- 
skich kolejach. 


W sprawie koncentracji eksportu zebranie uznało, że 
jest ona pożądana, przyczem przedstawiciele spółdziel- 
czych organizacyj rolniczych stwierdzili, że koncentracja 
taka jest już prawie przeprowadzoma, gdyż 90 proc. eks- 
portu znajduje się w rękach spółdzielczych organizacyj 
eksportowych, pozatem przedstawiciele organizacyj eks- 
portowych stwierdził, że nie mają zastrzeżeń przeciw po- 
rozumieniu z Pomorskim Związkiem Eksporterów Masła, 
jednak nie mogą zgodzić się na porozumienie z eksporte- 
rami niezorganizowamymi. 


Wypadki 


— WYKRYCIE WIELKIEJ AFERY OSZUKAŃCZEJ 

Od kilku dni policja była w poszukiwaniu pewnego osob- 
nika, którego podobiznę zamieściły niektóre dzienniki. I oto 
wczeraj w biurze dyrekcji menepolu spirytusowego (Lesz- 
no 1) jedna z urzędnicze:, przeglądając pisma poranne zauwa- 
żyła właśnie podobiznę swego kolegi. Zawiadomiła więc 
o tem naczelnika biura, a ten ze swej strony policję śledczą, 

Przybyły bezzwłocznie pomocnik naczelnika Urzędu Śled- 
czego p. Przygoda wraz z wywiadewcami aresztował urzęd- 
nika, którym się okazał urzędnik—djetarjusz Jan Kwaskowski. 
-Jast on zamieszany w olbrzymią aferę przemytniczo - oszu- 
kańczą, polegającą między innemi na fałszowaniu faktur, do- 
kumentów i t. p. 

Oprócz Kwaskowskiego aresztowano jeszcze 7-miu jego 
wspólników. 


— POŻARY 

Przy ul. Mierosławskiego 1, na Żoliborzu, na terenie 
M. S, Wojsk. dzierżawienym przez ogrodnika Pąszyńskiego, 
zapaliły się ścianka i dach nad cieplarnią. Na miejsce przy» 
było pogotowie I eidziału staży, które po godzinnej akcji 
pożar ugasiło. Przyczyna—szczeliny w kanale przeprewadza- 
rym przez cieplarnię. 

Przy ul. Jagiellońskiej 28, w demu gminy żydowskiej. 
w suterenie mieszczącej żydowskie towarzystwo „Spert* za- 
paliły się materac a następnie podłoga. Na miejsce przybyło 
pogotowie V oddziału straży, które pożar w przeciągu 20 mi- 
nut ugasiło. 


„DZIEŃ POLSKE, 12 lutego 1932 r. 


Radijo 
WYJAŚNIENIE 


W numerze 2-gim biuletynu radjofonicznego 
z dnia 10 stycznia r. b. zamieszczony został arty- 
kuł p. t. „Pokojowy apel w mikrofonie świata”, 
w związku z audycją „Polskiego Radja* nadaną 
specjalnie dla Ameryki. Do artykułu tego wkra- 
dły się pewne nieścisłości wskutek niedokładnego 
tłumaczenia angielskiego tekstu przemówienia, 
które wygłosił naczelny dyrektor „Polskiego Ra- 
dja*. Nieścisłości te w znacznym stopniu spaczy- 
ły właściwy tekst przemówienia. 


OPERETKA „SEN O RIVIERZE* ROB, STOLZA 

W poniedziałek 15 b. m. o godz. 20,15 ustyszymy ze 
studja Polskiego Radja operetkę p. t. „Sen o Rivierze* Stol- 
za. Podobnie jak Ralf Benacki, Leo Ascher, Szirmay i pleja- 
da innych specjalistów „wiedeńskości*. „Sen e Rivierze" jest 
przedewszystkiem snem o Wiedniu, mieście walca, wina, szy- 
ku... Usłyszymy ten „Sen* Roberta Stolza w radjofonizacji i 
reżyserji p. M. Makowieckiej, pod batutą dyr, W. Elszyka 
Partje śpiewsne wykonają panie: Maryla Karwowska, Dorota 
Gutewska eraz pp. Al. Wasiel i Maurycy Janowski. 


ODCZYTY I FELJETONY 

W poniedziałek 15 b. m. e godz. 17.10 red, Adam Ma- 
chay wygłosi odczyt przed mikrofonem lwowskim p. t, „Z 
zakulis pokoju Brzeskiego“, w jakim poda krótką ocenę sy- 
tuacji poprzedzającej rokowania, ich przebieg w oświetleniu 
uczestników, streszczenie tekstu traktatu z Ukrainą, sprawę 
Chełmszczyzny i Polesia i skutki tegoż traktatu dla Ukrainy, 

Tegoż dnia o godz, 22.15 p. Stefanja Okołów-Podhorska 
wygłosi feljeton na temat smakoszowstwa francuzów, które 
emówi w sposób dowcipny i plastyczny w feljetenie p. t. 
„Oczy, uszy i podniebienie Paryża. 


PONIEDZIAŁEK 
15 lutego 
11.45 — Przegląd prasy, 12.10 — Płyty gramofonowe. 
14.45 Płyty gramofonowe. 15.25 — Odczyt z cyklu dla 
cieli, 15.45 — Giełda. 15.50 — Płyty. 16.20 — Lek- 


cja francuskiego. 16.40 — Płyty. 17.10—,,Z za kulis pokoju 


brzeskiego“ — red. A. Nachay. 17.35 — Muzyka z ka- 


wiarni „(Gastroromia*. 18.50 — Rozmaitości. 19.15 — 
Wiad. rolnicze. 19.30 — Wiadomości sportowe. 19.35 — 
Płyty. 19.45 — Prasowy Dz. Radjowy. 20,00 — Felieton 


muzyczny. 20.15 — Operetka Stolza: „Sen o Rivierze". 


22.15 — Felieton p. t, „Oczy. uszy i podniebienie Pary- | 


ża“ — p S. Podhorska - Okołów. 22.40 — Muzyka tane- 
czna z dancingu „Adria“. 


Nekrolegja 


Jerzy Konarski, dziennikarz, współredaktor „Gazety 
Handlowej“. Pogrzeb odbędzie się dn. 12 b. m. na Po- 
wązkach po nabożeństwie w kościele św. Karola Boro- 
meusza. 

Witold Hedinger, prezes rady miejskiej m, st, Pozna- 
nia, lat 56, Pogrzeb odbędzie się w Poznaniu, dn. 13 b. m. 
na cmentarzu Farnym. 

Jan Bykowski, zastępca notarjusza, lat 65. Pogrzeb 
odbędzie się dn. 13 b, m. na Powązkach po nabożeństwie 
w kościele św. Anny. 

Aleksander Stopczyk, radca min. Komunikacji, lat 60. 


Pogrzeb odbędzie się dn, 12 b. m. na Powązkach po mà- |! 


bożeństwie w kościele św. Aleksandra. 

` Eufemja z Szonertów Piątkowska, Pogrzeb odbędzie 
się w dn. 13 b, m. na Powązkachi po nabożeństwie w koś- 
ciele św. Karola Boromeusza. 


GIEŁDA WARSZAWSKA 


NOTOWANIA URZEDOWE z da. 12.2 
WALUTY 


Dolary 8.89 i pół. Holandja 360.15. Szwaj- 
carja 174.19. Londyn 30.76 — 30.78. Nowy Jork 
8.916. Paryż 35.12. Praga 26.42. Gdańsk 173.70. 

W obrotach prywatnych płacono za 1 rubla 
złotego 4.93 i pół zł. 


PAPIERY PROCENTOWE 


3% Poż. Prem. Bud. 32.50 — 31.75 — 32.25, 
4% Poż. Inw. 86.50, 4% Poż. Dol. 46.50 — 45.75, 


Nr. 43 


8% L. Z. B-ku Roln. 94, 8% L. Z. B-ku G. K. 94, 
7% L. Z. B-ku Roln. 83.25, 7% L. Z. B-ku G. K. 
83.25, 8% Obl. B-ku G. K. Bud. 93, 5% Państw. 
| Poż. Konw. 40.25, 6% Poż. Dol. 57, 7% Poż. Stab. 
156.50 — 58.56, 4⁄2% L. Z. Ziemskie zł. 42, 8% 
Miejskie zł. 64 — 63.50 — 63.65, 8% L. Z. m. Ło- 
dzi 61.50, 8% L. Z. m. Częstochowy 55.50, 10% 
iL. Z. m. Siedlec 60.25 — 60.50. 


| 
AKCJE 
Bank Polski 100 i pół. Warsz Tow. Kop. 
Węgla 13.75 — 14. Lilpop 14. 


Rynki zbożowe i towarowe 


ZIEMIOPŁODY 


WARSZAWA, 11.2. Notowano parytet wagon 
Warszawa za 100 kg. w handlu hurtowym w ła- 
dunkach wagonowych: żyto 24.50—25.00, pszenica 
dworska 27.00 — 27.50, pszenica zbierana 26.00— 
26.50, owies zbierany 20.50 — 21.50, owies 
jednol. 23.00—24.00, jęczmień na kaszę 21.00— 
21.50, jęczmień browarowy 23.00—24.00, groch 
polny jadalny 26.00 — 30.00, groch Victoria 30— 
34.00, rzepak zimowy 33.00 — 34.00, koniczyna 
czerwona surowa bez grubej kanianki 165—190, 
' koniczyna czerwona bez kanianki o czystości do 
(97% 210—240, koniczyna biała surowa 250—350, 
koniczyna biała bez kanianki o czystości do 
97% 350—450, mąka pszenna luksusowa 43.00— 
50.00, 4/0 38—43, mąka pytlowa 41—42, sitkowa 
31—32, razowa 31—32, otręby pszenne szale 16.50— 
17.00, średnie 15,50—16.50, żytnie 14.50—15.00, ku- 
chy lniane 23.00-24,00, rzep. 18.00-19.00, słoneczni- 
kowe 40—44% 18.50—19.50. peluszka 25—27, sera- 
dela podwójnie czyszczona 27—30, łubin niebieski 
14.50—15.50, łubin żółty 18—20, wyka 23—25, 
siemie lniane bazis 90% 34—36. Obroty i podaż 
mała, przy tendencji utrzymanej. 

POZNAŃ, 11.2. Żyto 22.75—28.25, pszenica 24.00— 
24.50, jęczmień przem. a) wagi 64—66 kg. 19.25—20.25, b) 
ue 68 kg. 20.75 —. 21.75, jęczmień browarewy 23.00— 
24.00, owies 19.50—20.00. mąka żytnia 65 proc. 35.25 — 36.52, 
pszenna 65% 36. 0—38.50, otręby żytnie 14.50—15 00, pszenne 


| 14.00—15.00, pszenne grube 15,00—16.00, rzepak 32.00—33.00, - 


gorczyca 33—40, wyka letnia 22—24, peluszka 21—23, grech 
Victeria 23—27, Folgera 30—33, łubin nieb. 12,0—13.0, żół- 
ty 15.50—16.50. Usp. spokojne. 


LUBLIN, 11.2. Żyte dworskie 22.75, zbiórkowe 22.50, psze- 
| nica dworska 25,50, zbiórkowa 25.00, jęczmień brow. 21 00, 
na kaszę 18.50, owies jednelity 22, zbiórkowy 20.50, mąka 
żytnia tymowa 36, razowa 28, pszenna 40% 42, 65% 38, etręby 
żytnie 12.75, pszenne grube 14.00, miałkie 13, rzepak zimowy 
34—35, bobik 18.50, wyka 25—26, peluszka 26—27, groch 
Wiktorja 28—30, pelny 23—24, łubin niebieski 15, seradela 
30—31, koniczyna czerwona 200—220, biała 300—425, tymo- 
teusz nieczyszczeny 30—35, gryka 22.50, siano nieprasewane 
10—12, słoma nieprasowana 6—7. Tendencja mocniejsza. 


TORUŃ, 11.2. Pszenica dworska 22.25—22.75, targowa 
21.75—22.25, żyto 21.00—21.50, jęczmień dworski 22.00— 
23.0), targowy 19.50—20.0, owies 18.00—18.50, mąka pszen- 
na 35.5—37.5, żytnia 34—35, otręby pszenne 13.50—14.50, 
żytnie 14—15.00. Usposobienie spokojne. 


Biuletyn meteorologiczny 


Dziś o godz. 10-ej w Warszawie ciśnienie 752.2 na po- 
ziomie 120 m. temperatura —6.9 st. C., wilgotność 86 proc. 
stan nieba: pochmurno. Prawdopodobny przebieg pogody 
w Polsce: Zachmurzenie umiarkowane, miejscami chmur- 
no, mglisto, drobny śnieg. Nocą umiarkowany, w ciągu 
dnia lekki mróz. Słabe wiatry północno - zachodnie. 


Sobieszynisk kawai 


Osoba ler 12, lat praktyk- 


inteligentna lat śred- 
nich, znająca się na IRządca 
szuka 


wykwintnej kuchni, gospodar- 
stwie wiejskiem i wszystkiem 
co wchodzi w zakres takowego 
poszukuje posady. Łaskawe 
oferty Wspólna 66 m. % ge 


Marji. 
Sobieszyniak 20 lat 
Rządca praktyki pracował 
we  wzorowych  gospedar- 
stwach samodzielnie i ped 
kierownictwem poszukuje po- 
sady od kwietnia na ordynar- 
ję lub stół. Wymagania bar- 
dzo skromne. Łaskawe zgło- 
szenia poczta Sopoćkinie pow. 
Augustowski skrytka nr. 33. 
3040 


posady od | kwietnia. 

Łaskawe oferty Lisowo Drohi- 

czyn n/B. Witold Koepułcewicz. 
3915 


1 ktoby wiedział 
Wszystkich o meg zat 
mieszkania Józefa Rydzaka 


vel Rydzyka lat 44 syna Szy- 
mena i Eleonory z Geszwin- 
drów zamieszkałego w roku 
1924 w Zaklikowie woj. Lu- 
belskie, a w roku 1931 w Wy- 
sokiem Litewskiem uprasza sin 
© podanie infermacji do Kon- 
systorza Wileńskiego Ewan- 
gelicko - Reformowanego Wil- 
no, Zawalna 11, 3944 


GEFA DJ KRY ORA OOOO E AEE TOD CEE ZOZ ODCZYT D ZZOZ ZADAC CZACIE ZZA POZ YAOZE ZYC S E DDT TRADZŃZO A ESSAN e ZOB ETOS KOREĄ 


OGLOSZENIA: Za wiersz milim. szerokości szpalty reds W tekście 60 gr., rekifvny 40 gr., nekrelegi de 50 mm. 20 gr, Je 180 mm. 40 gr. wyżej 
prene eo 


gr. Zwyczajne (6 szp.) 16 gr., tabel. | eyfrewe (6 szpalty 8 gr. 


wyraz 6 gr. Ogłoszenia fantazyjne i firm zagranicznych © 100 proo. drozej. Za termino'ry druk ogłeszeń admin. nie odpowiada. 


PRENUMERATA: w 


Warszawie z odneszeniem 
de demu oraz na prewinoji 


OPŁATA POCZTOWA UISZCOZONA RYCZAŁTEM 


miesięcznie zł. 5. 


Zagranicą m'ee. zł. 10. 


KONTO 
OZKKOWE 


P. 


Drebne za wyraz 18 gr. Posady | praca (poszukiwane) af 


K. O. Nr. 8575 
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